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Il Światowy Kongres Pokoju 


został uroczyście otwarty w dniu wczorajszym 


Cały świat oczekiwał wczoraj w napięciu  podniesłej 


chwili 


otwarcia H Światowego Kongresu Obrońców Pokoju. 

Punktualnie o godzinie 19 syreny fabryczne w całej Polsce ob- 
wieściły początek Kongresu, a Radio Polskie rozpoczęło dla setek 
milionów słuchaczy w miastach, m jasteczkach i wsiach na całej kuli 
zjemskiej transmisję z Domu Słowa Polskiego w Warszawie, gdzie 


się odbywają obrady Kongresu. 


WARSZAWA (Od własnego kore- 
spondenta). — 

Olbrzymia hala Domu Słowa Pol 
skiego bije w oczy pięknem artysty 
cznie wykonanego wnętrza. Ściany 
pokryte są złocistą „tkaniną. Ja- 
sne żarzeniowe światło zalewa wiel. 
ką salę obrad i podium dla 160-0so 
bowego prezydium Kongresu. Dzię 
ki gigantycznemu wprost wysiłko- 
wi personelu Polskiego Radia i Te 
lefonów — kilka tysięcy uczestni- 
ków Kongresu będzie mogło słuchać 
przemówień w języku ojczystym. 
Wykończone na czas urządzenia po 
czfowe, telegraficzne i telefoniczne 
umożliwią ponad stu dziennikarzom 


zagranicznym wysłanie artykułów 
i sprawozdań do swych pism. 


"Wielka hala Domu Słowa Polskie 
go jest już pełna. Delegaci różnych 
krajów witają się ze swymi współ 
towarzyszami walki o pokój. Po 
prawej stronie od prezydium widzi 
my delegację radziecką. Słynny pi- 
sarz — autor „Młodej Gwardii“ — 
Aleksander Fadiejew rozmawia z 
włoskim senatorem Sereni. Opodal 
widać charakterystyczną, siwą gło- 
wę niezłormnego bojownika o pokój 
— Iii Erenburga. Konstanty Simo- 
now rozprawia żywo z ¿Sekretarzem 
generalnym Stałego Komitetu Świa- 


Walka o pokój i jedność Niemiec 
— podstawą polityki rządu NRD 
Exposë premiera Grotewohla 


BEBLIN (PAP), — Jak już donosi- 
liśmy, w środę odbyło się posiedze- 
nie Izby Ludowej Niemieckiej Re- 
publiki Demokratycznej, na którym 
premier Otto Grotewohl, po przed- 
stawieniu członków _ sformowanego 
przezeń rządu, złożył deklarację o 

programie nowego rządu. 


Premier NRD podkreślił, że pod- 
stawą polityki zagranicznej rządu 
jest walka o pokój i jedność Nie- 
miec. Rząd Niemieckiej Republiki 
Demokratycznej będzie kontynuował | wy. 
politykę rządu tymczasowego zmie- 
rzającą do pokoju i przyjaźni ze 
wszystkimi miłującymi pokój naro- 
dami. a zwłaszcza ze Związkiem Ra 
dzieckim i krajami demokracji ludo- 
wej. 


Grotewohl oświadczył, iż prowa- 
dzona przez Związek Radziecki poli 
tyka pokoju i wzajemnego porozu- 
mienia ze wszystkimi narodami była 
olbrzymią pomocą w rozwoju gospo- 
darczej i społecznej podstawy Nie- 
mieckiej Republiki Demokratycznej. 
Za tę wspaniałomyślną pomoc, udzie 
laną Republice we wszystkich dzie- 
dzinach jej działalności — powie- 
dział Grotewohl wśród okłasków ze- 
branych — wyrażamy naszą szczerą 


wdzięczność wszystkim naszym przy 
jaciołom, a zwłaszcza  Generaiissi- 
musowi STALINOWI. 


'*Po zakończeniu debaty Izba Ľudo- 
wa wśród burzliwych oklasków de- 
putowanych i gości uchwaliła jedno 
myślnie wspólny wniosek wszyst- 
kich frakcji Izby Ludowej. Wniosek 
głosi, że Izba Ludowa zatwierdza 
rząd sformowany 15 bm. przez pre- 
miera Otto: Grotewohla i aprobuje 
przedstawiony jej program  rządo- 


towego Kongresu Obrońców Pokoju 
Jean Laffitte. 

Wśród delegacji angielskiej po- 
znajęmy przewodniczącego delega- 
cji — prof. Crowther, którego sło- 
wa wygłoszone po przyjeździe do 
Warszawy zapadły wszystkim głębo 
ko w serca. Stwierdził on, że stare 
tradycje gościnności angielskiej le- 
gły w gruzy pod ciosami rządu labo- 
urzystowskiego. 


W delegacji włoskiej rzuca się z 


zgotowane delegatom przez ludność 
stolicy Polski. 
W zakończeniu swego przemówie- 


nia prof. Joliot-Curie stwierdza, że 
żadne, najbrutalniejsze nawet szy- 
kany nie stłumią idei pokoju, która 
przenika wszędzie oraz że Kongres 
jest ośrodkiem zainteresowania ca- 
łego świata, łaknącego trwałego po- 


koju. 
Następnie głos zabiera Przewodńi- 


daleka w oczy wysoka postać Pie- : czący Prezydium Rady Narodowej 


tre Nenni i sylwetka senatora Um- 
berto Terracini. 

Coraz to nowe delegacje wchodzą 
na salę. Za chwilę nastąpi uroczy- 
sta inaugurącja II Światowego Kon 
gresu Obrońców Pokoju. 

Jest godzina 19 minut 30. Olbrzy- 
mia sala Kongresu zatrzęsła się od 
huraganu oklasków — to delegaci 
witają członków Stałego Komitetu 
Światowego Kongresu Obrońców 
Pokoju z przewodniczącym Stałego 
Komitetu — prof. Joliot-Curie na 
czele, którzy zajmują miejsca w cen 
trum stołu prezydialnego Kongresu. 
Rozlęgają się uroczyste dźwięki Po 
loneza A-dur Szopena. 

„OGŁASZAM | ŚWIATOWY 
KONGRES QBROŃCÓW POKOJU 
ZA OTWARTY" — padają pierwsze 
słowa profesora TOLIOT - CURIE, 
który następnie w pięknym przemó 
wieniu składa serdeczne podziękowa 
nie w imieniu Kongresu rMrodowi 
polskiemu, Rządowi RP i. Przewodni 
czącemu Rady Narodowej m. Warsza 
wy za niezwykle sprężystą organiza 
cję, którą umożliwiła obrady oraz 
za wzruszająco gościnne przyjęcie, 


| m. Warszawy 


tow. Jerzy AL- 
BRECHT, który serdecznie wita w 
imieniu ludności stolicy wysłanni- 
ków całego świata na Kongres Po- 
koju. 

Kolejno zabierają głos przewodni- 
czący angielskiej delegacji prof. 
Crowther i przewodniczący Komite- 
tu Przygotowawczego Kongresu — 
Jean Laffitte, który składa wniosek 
dotyczący porządku dziennego Kon- 
gresu. 


Warszawa wita delegatów 
na I! Światowy 


Kongres Pokoju 


W dniu 15 bm. przybyły do Warszawy delegacje na II Światowy Kongres Obroń- 
«ów Pokoju, entuzjastycznie witane przez przedstawicieli całego społeczeństwa 


polskiego, — Na zdj.: 


Do licznie zebranej publiczności 


przemawiają delegaci 


chińscy. 


LJ 
Zyczę delegacji RP sukcesów w walce o pokój ! 


List ministra Wyszyńskiego 


do ambasadora 


NOWY JORK (PAP) — Szef delega- 
cji polskiej, ambasador Wierbłowski, 0- 
trzymał od ministra Wyszyńskiego list 
następującej treści: 

„Wielce Szanowny Panie Ambasa- 
dorze! Proszę Pana i delegację pol- 
ską o przyjęcie wyrazów szczerej 
wdzięczności za życzenia i pozdro- 
wienia z okazji 33 rocznicy Wielkiej 
Socjalistycznej Rewolacji Paździer- 
nikowej. 

Korzystając z okazji pragnę wyta- 
zić głęboką pewność, że nasza wspól- 
na walka na bieżącej sesji Zgroma- 
dzenia Ogólnego o utrwalenie poko- 
ju i bezpieczeństwa narodów zakoń- 


Wierbłowskiego 


czy się pełnym sukcesem dla dobra 
narodu polskiego, narodów ZSRR i 
całej ludzkości. 

W imieniu własnym oraz delegacji 
ZSRR życzę delegacji Rzeczypospoli 
tej Polskiej dalszych sukcesów w szla 
chetnej walce o pokój. 

Proszę przyjąć moje zapewnienia 
o głębokim szacunku. 

(—) A. J. WYSZYŃSKI,* 
Ambasador Wierbłowski otrzymał po- 
dziękowania za życzenia również od 
przewodniczącego delegacji ukraińskiej, 
wicepremiera Baranowskiego oraz od 
przewodniczącego delegacji białoruskiej, 
ministra spraw zagranicznych Kisielowa, 


PODSTĘPNY SPISEK PRZECIWKO POKOJOWI 


zdemaskowany. 
Tekst tajnego pisma premiera Attlee do ambasadorów brytyjskich 


PRAGA (PAP) — Jak donosi agen 
cja  Telepress, praskie biuro tej 
agencji otrzymało pouczający  da- 
kument, demaskujący kulisy ma- 
chinacji rządu angielskiego w ste- 
sunku do II Światowego Kongresu 
Pokoju. 

Dokumentem tym jest okólnik, 
rozesłany przez premiera  brytyj- 


Pracą odpowiadamy podzegaczom wojennym 


List pracowników POM Nr32 do Prezydium II Kongresu Pokoju 


Pracownicy Państwowego Ośrodka Maszynowego Nr. 32 w Rawie 
Mazowieckiej, wystosowali następujący list do Prezydium  Świato- 
wego Kongresu Pokoju w Warszawie: 


Do 
Prezydium II Światowego Kon- 
gresu Pokoju 
w Warszawie 
H Światowemu -Kongresowi O- 
brońców Pokoju, my pracownicy 


NIESŁYCHANY WYBRYK 


amerykańskich zbirów 


Pościgowiec amerykański zaatokował posażerski samolot radziecki 
wiozący tow. UHOREZA 


BERLIN (PAP). — Przewodniczą- 
cy Radzieckiej Komisji Kontrolnej 
w Niemczech generał armii Czujkow 
wystosował pismo do wysokiego ko- 
misarza USA w Niemczech Johna 
Mac Cloy'a. w którym zwraca jego 
uwagę na fakt. że , „l1 listopada 1950 
r. o godzinie 17 103. czasu moskiew- 
skiego w odległości 50 kim; na za- 
chód od Frankfurtu nad Menem le- 
cący z Paryża do Berlina radziecki. 
samolot pasażerski S-47, na którego 
pokładzie znajdował się udający się 
ną kurację do ZSRR sekretarz gene- 
ralny Komunistycznej Partii Fran- 
cji i deputowany do Parlamentu 
Maurice THOREZ, został zaatakowa 


Delegacja chinska 


wyjechała do Nowego Jorku 
na posiedzenie 
Rady Beznieczeńst wa 


PEKIN (PAP). Jak donosi 
Agencja Nowych Chin, we wtorek 
odleciała z Pekinu do Nowego Jorku 
9.osobowa delegacja Chińskiej Re- 
publiki Ludowej celem wzięcia u- 
działu w posiedzeniach Rady Bez- 
pieczeństwa, która rózpatrzy spra- 
wę zbrojnej agresii amerykańskiej 
na Taiwan. 


ny przez amerykański pościgowiec 
odrzutowy typu F-80 Shooting Star. 

Pościgowiec odrzutowy z amery- 
kańskimi znakami. rozpoznawczymi 


-wynurzył się spod prawego skrzy- 


dła samolotu radzieckiego w odległo 
ści 10 metrów i dokonał bojowego 
manewru na jednakowym poziomie 
z samolotem radzieckim w odległości 
10—15 metrów. Samolot. odleciał na- 
stępnie na odległość 1 kilometra, 
skręcił o 180+stopni i ponownie wziął 
kurs na samolot. radziecki. 

W tym momencie samolot ra- 
dziecki skrył się w obłokach. Tyl 
ko dzięki przytomności umysłu 
pilota radzieckiego, samolot ra- 
dziecki uniknął poważnego ni- 
bezpieczeństwa, w którym zna- 
lazł się w wyniku ataku samolo- 
tu amerykańskiego. 

| Powyższa akcja pościgowca ame- 
rykańskiego — stwierdza dalej gene 
rał Czujkow — nie może być ocenia 
na inaczej jak świadoma prowoka- 
cja tym bardziej, iż władze amery- 
kańskie były zawczasu  poinformo- 
wane o mającym nastąpić przelocie 
i zagwarantowały bezpieczeństwo”. 
Składając energiczny protest z po- 
wodu powyższego incydentu, gene- 
rał Czujkow domaga się surowego 
ukarania winowajców oraz zawiądo 
mienia go o podjętych krokach. 


POM Nr. 32, w Rawie Mazowiec- 
kiej, przesyłamy najserdeczniejsze 
życzenia owocnych obrad nad utrwa 
leniem pokoju, tak bardzo potrze- 
bnego naszej odbudowujacej się Pol 
sce Ludowej, oraz całemu światu. 
Nie chcemy wojny! Precz z podżega 
czami do nowej wojny! 

Chcemy odbudować naszą ludową 
ojczyznę w pokoju, dlatego też w 
celu uczczenia II Światowego Kon- 
gresu Pokoju wzmagamy swój wy- 
siek w pracy, podejmując następu 
jące zobowiązania: 

'Przyśpieszyć zakończenie prac 
eksploatacyjnych, zmniejszyć awa- 
rie i postoje o 1 proc., zwiększyć osz 
czędność paliwa o dalsze 2 proc. o- 
raz wyremontować 6 pługów i 2 mło 
carnie przed zakończeniem II Świa 
towego Kongresu Pokoju. 

Dzięki wykonaniu naszych zobo- 
wiazeg umocnimy i utrwalimy świa 


towy pokój wbrew knowaniom pod 
żegaczy wojennych. 


„, Niech żyje pokój na całym świe- 


cie! 
Niech żyje II Światowy Kongres 
Pokoju! 
Pracownicy Państwowego O- 
środka Maszynowego Nr. 32 w 
Rawie Mazowieckiej. 


"w Sukces załogi 
Huty w Nieborowie 


| W dniu 14 bm. o godzinie 24 

załoga Huty Szkła w Nieborowie 

* zameldowała o wykonaniu rocz- 
nego planu produkcyjnego, 


Celem uczczenia Kongresu 
Obrońców Pokoju w Warszawie, 
robotnicy Huty postanowili 


wzmóc wysiłki, by do końca bież. 
roku oddać jak największą pro- 
dukcję. o 


Samoloty francuskie bombardują... Francuzów 


Ranni żołnierze ging 


"GENEWA: (PAP). — „Humanite* i 
„Liberation* zamieściły komunikat 
wietnamskiego Czerwonego - Krzyża 
stwierdzający. że w Kaobang samo- 
loty francuskie zbombardowały szpi 
tal, w którym znajdowało się 67 ran- 
nych żołnierzy francuskich wziętych 
do niewoli przez wojska ludowe. 
Ranni ci zginęli wraz z 12 żołnierza- 
mi vietnamskiej Armii Ludowej. któ 
rzy stanowili ich straż oraz 7 osoba- 
mi cywilnymi — lekarzami i perso- 
nelem szpitalnym. Komunikat pod- 
kreśla, iż dowództwo francuskie wie 
działo, że ci ranni żołnierze znajdu- 
ją się w Kaobangu i zgodnie 7 za- 
wartym porozumieniem miało wy- 
słać do Kaobangu samolot sanitarny 
by ich stamtąd ewakuować. 

Komunikat stwierdza dalej. że ana 


od bomb w Kaobang 


gdzie ranni żołnierze francuscy wzię 
ci do niewoli również. oczekiwali 
przybycia” francuskich samolotów sa 
nitarnych, które miały ich przewieźć 
do Hanoi. W czasie bombardowania 
'Tatkhe przez samoloty francuskie, 
wszyscy ranni żołnierze francuscy 
zginęli. 

GENEWA (PAP) — Prasa francu- 
ska informuje, że oddziały korpusu 
ekspedycyjnego w Indochinach ewa 
kuowały dwie miejscowości w okrę 
gu Thai: Phong-Tho i Binhlu. Po- 
ciągnie to za sobą odwrót wojsk 
francuskich na „nowe linie obron- 
ne" na wschód od rzeki Czarnej. 
Znaczna część okręgu Thai została 
już zajęta przez vietnamskie oddzia 
ły demokratyczne. Dzienniki francu- 


skie piszą o katastrofalnej sytuacji | 


logiczny fakt zdarzył się w Tatkhe, korpusu ekspedycyjnego 


skiego Attlee w połowie sierpnia Jo 
przedstawicieli rządu angielskiego 
w szeregu krajów, Okólnik ten za- 
wiera szczegółowe instrukcje doty- 
czące środków, jakie przedstawicie- 
le rządu angielskiego mają podjąć, 
by nie dopuścić do odbycia Kon- 
gresu. 

Okólnik właściwie oświetla strach 
rządu angielskiego przed ruchem 
ebrońców pokoju. Równocześnie 
świadczy on o tym, że nie znające 
precedensu działania rządu angieł- 
skiego przeciwko Kongresowi z0= 
stały ukartowane na długo przed 
zwołaniem Kongresu oraz że dzia- 
łania te były przeprowadzane zgod- 
nie ze szczegółowym planem prze- 
widującym wykorzystanie wszel- 
kich możliwych środków w celu zer 
wania Kongresu. Podajemy „niżej 
pełny tekst okólnika noszącego ty- 
tut: „O Il Światowym Kongresie 
Zwolenników Pokoju“: 

1) Otrzymaliśmy niedawno z 
Pragi zs swiądomienie, że organi- 
zacja zwolenników pokoju za= 
mierza odbyć II Światowy Kon= 
gres Zwolenników Pokoju w Lon 
dynie w dniach od: 13. do 19 lis- 
topada oraz że na Kongresie 
tym obecnych będzie :od 2 do 3 
tysięcy osób. Brytyjski Komitet 
Zwolenników Pokoju zwrócił: się 
do premiera z "pismem domaga- 
jącym się od niego gwarancji; że 
nie będzie się czyniło żadnych 
przeszkód w przygotowaniu tego 
Kongresu. 

2): Pierwotnie komunistyczni 0- 
brońcy pokoju zamierzali zorga- 
nizować swój « drugi Kongres 
Światowy: w - Genui: Gdy jednak 
w czerwcu br. -do hr. Sforzy .zwró 
ciło sięz prośbą o wydanie wiz 
wjazdowych*ok: tysiąca. 'delega- 
tów, hr. Sforza ` poinformował 


„przedstawicieli Włoskiego Komi-. 


tetu. Obrońców: Pokoju, że uwa- 

| ża za swój obowiązek odmówić 
wydania wiz delegatom ną Kon- 
gres, ponieważ dobrze „mu wiado- 
mo; że Stały: Komitet Światowego 
Kongresu Obrońców Pokoju: na- 
dał tendencyjną: mjerpratacje a- 
gresji w Korei. 

Wobec tego obrońcy pokoji” 
powzięli tymczasową decyzję od- 
bycia swego II Kongresu w War 
szawie we wrześniu, a uprzednio 
zwołania narady członków Stałe- 

, go Komitetu Światowego Kongre 
su Obrońców Pokoju w Pradze, 
dla omówienia programu Kongrè 
su. Na tej naradzie praskiej posta 
nowiono znów zmienić program i 
zorganizować Kongres w Londy- 
nie w dniach 13 — 19 listopada. 

-3) Jestem więcej niż przekona- 
ny. że motywy, które skłoniły o- 


brońców pokoju do tego, by sta- | 


rać się zorganizować Kongres w. 


; Londynie, były następujące: 

a) wzbudzić pewne obawy 
wśród społeczeństwa w Stanach 
Zjednoczonych i wywołać wątpli 
wości w rządzie angielskim, czy 
podpisanie paktu atlantyckiego 
miało: pierwszorzędne znaczenie; 

b) zwołując Kongres w stolicy 
mocarstwa zachodnio = europej- 
skiego chcieli oni ukryć dominu- 
jącą rolę komunistów w kampa- 
nii óbrony pokoju, i w całości 
sprawić wrażenie, że cieszy się 0- 
na poparciem szerokich mas na 
zachodzie, 

c) uzyskać możność nażywania 
każdej rezolucji, lub każdej listy 
„zbrodniarzy wojennych* zaapro 
bowanej przez ten Kongres „re- 
zolucją londyńską*, „londyńską 
czarną listą" itd.; 

d) zorganizować kampanię w 
obrońie pokoju w Anglii, 
gdzie . dotychczas nie wy- 
"wierała ona wpływu na ma- 
sy, Termin zorganizowania Kon- 
gresu wybrano w ten sposób, by 
zbiegał się on z sesją Ogólnego 
Zgromadzenia Narodów Zjedno- 
czonych, ażeby, udzielić dodatko- 
wego poparcia wszelkiej. propozy 
cji, jaka może być wysunięta 
przez „delegację. rądziecką w, Or- 
ganizacji Narodów Źjednaczonych 
w sprawie zakazu broni atomo- 
wej i rezygnacji z zastosowania 
tej broni., Gdyby Kongres . u- 
chwalił rezolucję, żądającą poko 
ju i rozbrojenia, aprobującą re- 
zolucję radziecką i wzmacniającą 
ją setką milionów „podpisów łącz- 
nie z podpisami. z szeregu krajów 
zachodnich — dałby delegacji ra- 
dzieckiej w Organizacji Narodów 
Zjednoczonych możność , twier- 
dzenia, „że. delegacja , radziec- 
ka daje wyraz. prawdziwej 
woli narodów w odróżnieniu od 
reakcyjnych rządów i podżegaczy 
: wojennych na Zachodzie; 
` 4) Biorąc pod uwagę niebezpie- 
czeństwo, jakie Kongres ten spo- 
wodowałby dla krajów, uczestni- 


(Dokończenie na str. 2-ej) 


Zacięte walki 
w Korei 


MOSKWA (PAP), — Jak podaje 
Agencja TASS, naczelne dowództwo 
koreańskiej Armii Ludowej ogłosiło 
w dniu 14 listopada 'komunikat tre- 
ści następującej: 

Na wszystkich odcinkach frontu 
wojska Armii Ludowej toczyły wal- 
ki z nieprzyjacielem na dotychcza* 


sowych .pozycjath. 


- 
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= Bohaterski lud Stolicy 


przyjmuje radośnie i serdecznie 
uczestników Kongresu Warszawskiego 


WARSZAWA (PAP), — W późnych godzinach wieczornych 15 bm, 
pociągiem z Pragi przybyli do Warszawy czołowi przywódcy światowego 
ruchu obrońców pokoju: przewodniczący Stałego Komitetu Światowego 


Kongresu Obrońców Pokoju prof. 
Stałego Komitetu Kuo Mo-żo, 


Joliot - Curie,  wiceprzewodniczący 
Fadiejew | Nenni, Równocześnie przyby= 


ły liczne grupy delegatów na Kongres z kilkunastu krajów, a wśród 


nich przewodniczący delegacji angielskiej Crowther, 


Erenburg i inni, 


radziecki pisarz 


Delegatów serdecznie witali przedstawiciele Polskiego Komitetu 
Obrońców Pokoju z przewodniczącym prof. Dembowskim na czele oraz 


wielotysięczne rzesze publiczności. 


„Warszawa wita czołowych bojow 
ników pokoju lasem rusztowań, o- 
taczających rosnące z każdą godziną 
mury nmowowznoszonych budynków, 
które coraz bardziej triumfują nad 
gruzami, tak, jak pokój zatriumfuje 
nad wojną — powiedział min. Ra- 


packi. — Warszawa wita ich „Wars 
tami Pokoju”, tak, jak cały kraj po- 
zdrawia Kongres czynem swych fa- 
bryk, kopalń | zakładów pracy. Wi- 
tamy kierownictwo światowego ru- 
chu pokoju I H Światowy Kongres 
Obrońców Pokoju zdecydowaną. 


Prof. Fryderyk Joliot-Curie 


wielki uczony i bojownik o pokój 


„Ogarnęła mnie potężna po- 
kusa zamknąć się, odgrodzić od 
światła w murach laborato- 
rium Ale zadałem sobie py- 
tanie: a któż skorzysta z do- 
konanych przeze mnie odkryć? 
I zrozumiałem, że ab mógł 
spokojnie siedzieć w ji aio 
rium, powinienem uprzednio 
walczyć w szeregach tych, któ 
rzy pragną, by wykorzystywa- 
no zdobycze nauki w celach 
pokojowych, nie zaś w egoi- 
stycznych celach drapieżców, 
nie zaś w celach  rozpętania 
wojny...” 


Oto słowa. które najlepiej cha- 
rakteryzują postać profesora Fry- 
deryka  Joliot-Cu przewodni 
czącego Stałego Komitetu Świato- 
wego Kongresu Obrońców Pokoju, 
wielkiego uczonego i bojownika o 
pokój, 

Prof. Joliot-Curie, który wraz z 
małżonką Ireną Joliot-Curie, otrzy 
mał w roku 1935 nagrodę Nobla, 
położył ogromne, historyczne za 
sługi w dziedzinie fizyki atomo- 
wej. 

Zdaniem prof. Joliot-Curie ener 
qia atomowa winna służyć ludz- 
kości, służyć nie niszczeniu. ale 
tworzeniu coraz lepszych waran- 
ków życia dla wszystkich ludzi na 
świecie. 

Fryderyk Joliot-Curie obchodził 
kilka miesięcy temu 50-lecie uro 
dzin. Całe jego życie świadczy o 
szlachetnym, oflarnym patrio- 
tyzmie, o umiłowapiu wolności i 
pokoju. Z narażeniem życia prze 
chowywał w 1940 r. tzw. ciężką 
wodę, niezbędną do fabrykacji 
stosu atomowego. Dzięki niemu 
nie dostała się ona do rąk hitle- 
rowców. ; 

W okresie hitlerowskiej okupa 
cji, mimo namowy do wyjazdu do 
Anglii lub USA, pozostał we Fran 
cj. Brał czynny udział w organi 
zowaniu francuskiego ruchu opo- 
ru, organizował laboratoria pro» 
dukujące materiały wybuchowe 
dla partyzantów, walczących 2 
okupantem o wolną Francję, Pod 
czas wojny prof. Joliot-Curie wstą 
pił w szeregi Komunistycznej Par- 
tli Francji 


Kiedy po wyzwoleniu Europy 
dzięki wspaniałym  zwycięstwom 
Armii Radzieckiej — anglo-amery- 
kański imperializm przystąpił do 
organizowania nowej rzezi i za- 
groził pokojowi świata, prof. Jo- 
liot-Cvrie stanął do walki o pokój 
i w dalszym ciągu poświęcił jej 
swą naukę, wiedzę i talent orqa- 
nizacyjny. 

W 1948 r. widzimy go na obra- 
dach Wrocławskiego Kongresu In 
telektualistów. Na T Światowym 
Kongresie Obrońców Pokoju w Pa 
ryżu, 20 kwietnia 1949 r. zostaje 
wybrany na przewodniczącego Sia 
łego Komitetu Światowego Kon- 
gresu Obrońców Pokoju. W ten 
sposób staje ną czele poteżneqo 
ruchu obrońców pokoju, który ob. 
jął setki milionów ludzi, bez wzglę 
du na rasę, narodowość i przeko- 
nania polityczne. 


Imperialistyczni podpałacze wo: 
jenni nienawidzą prof. Joliot+Cu- 
tie. Na rozkaz mocodawców ame 
rykańskich wasalny, rząd francu- 
ski. usunął w marcu br. prof. 
Joliot-Curie ze stanowiska wyso- 
kiego komisarza dla spraw ener- 
gil atomowej. 

Dowodem wielkiego uznania 
wszystkich postępowych ludzi 
świata dla prof. Joliot-Curie były 
tysiące listów protestacyjnych 
przeciwko służałczemu wobec USA 
posunięcin rzadu francuskieqo. W 


? 


UWAGA, Zarządy Kół TPPR 
Łodzi w zakładach pracy i instytu- 
cjach! 

Należy natychmiast wytypować 
po jednym kólłporterze stałym, który 
winien się zgłosić do „Domu Książ- 
ki“, ul. Piotrkowska 47 w sprawie 
akcji kolportażu książek w zakładach 
pracy i instytucjach. W powyższej 


sprawie zgłosić się do ob. Palimąki, 
tel. Nr 107-82. 
Zarząd Grodzki TPPR 


Paryżu, podczas pochodu 1 Maja 
miliony Francuzów źżądało anulo- 
wania kaniebnej decyzji. 

Uderzając w prof. Joliot-Curie, 
podżegacze wojenni 1 ich lokaje 
chcieli złamać moralnie tego wiel- 
kiego uczoneqo i bojownika, chcie 
li uderzyć w pokój. Tymczasem 
zaś rośnie i potężnieje z dniem 
każdym ruch obrońców pokoju, a 
prof. Joliot-Curie — mimo szykan 
i represji — dalej stoi w pierw- 
szych szeregach walczących. 

I kiedy imieniem potężnej armii 
obiońców pokoju miał przemówić 
do całego Świata II Kongres Po= 
koju w Sheffield, ziękii się tego 
imperialiści i ich słuqusi. Zgo- 
dnie z wolą Waszyngtonu 
rząd Attlee-Bevina nie dopuścił 
do Konqresu w Anqlii. Rząd bry- 
tyjski mie zawahał się przed bru- 
taliym, bezprawnym  aresztowa- 
niem, szykanowaniem i wydale- 
niem z Anglii pròf. Joliot-Curie i 
innych wybitnych działaczy ru- 
chu obrońców pokoju. 

Nie udało się imperialistom za- 
głuszyć pokojowego głosu miHlo- 
nów. Rozlegnie sie on na cały 
świat z wolnej Warszawy, do któ 
rej przyjechał również prot. Joliot- 
Curie. 

„Kongres powinien doprowadzić 
do osłabienia napięcia sytuacji 
międzynarodowej — piszę prof. 
Joliot-Curie — oraz powinien do 
wieść ponownie, że pokojowe 
współistnienie dwóch ustrojów 

ta jest możliwe i konieczne, 
Musimy znałeźć sposoby 1 Środki, 
by doprowadzić do porozumienia 
między wszystkimi narodami”. 

O tę doniesłą sprawę będzie da 
lej nieudięcie, jak dotąd, walczyć 
wielki uczony i bojownik o pokój. 
którego cały lud polski, wraz ze 
wszystkimi ludźmi miłującymi po 
kój, wita serdecznie w stolicy na- 
szego kraju. Bo 


twardą gotowością wykonania ich 
uchwał i postanowień”. 

W odpowiedzi pierwszy zabrał 
głos przewodniczący Stałego Komi- 
tetu, prof. Joliot = Curie, którego po 
jawienie się wywołało entuzjastycz- 
ną owację. Pozdrawiając w imieniu 
Stałego Komitetu i wszystkich przy 
byłych delegatów ludność Warszawy 
mówca wyraził podziw dla wspania= 
łego osiagnięcia, jakim jest organiza 
cyjne przygotowanie w ciągu kilku 
dni I Światowego Kongresu Obróń 
s Pokoju w stolicy Polski Ludo= 
wej. 

„To osiągnięcie — powiedział prof. 
Jóliot - Curie — jest niewątpliwie 
wynikiem udziału w przygotowa- 
niach całej ludności Warszawy — 
niezachwiamie walczącej o pokój”. 
Przewodniczący Stałego Komitetu 
zapewnił zebranych, że Il Światowy 
Kongres Obrońców Pokoju praco= 
wać będzie tak, aby jak najlepiej 
przyczynić się do utrwalenia pokoju 
w całym świecie. 

Przedstawicieli włoskich obrońców 
pokoju Pietro Nenni oświadczył m. 
in: „Wbrew rządowi angielskiemu, 
który bojąc się zwolenników poko- 
ju — usiłował zgilotynować nasz 
Kongres, Kongres ten odbędzie się 
w Waszym mieście, z którego na ca- 
ły świat rozprzestrzeni się myśl wol 
nych ludzi i niezłomna wiara w zwy 
cięstwo pokoju”. 


Wybitny pisarz ! publicysta ra- 
dziecki, Uia Erenburg, wywołał ogól 
ne poruszenie ostrą ironią swych 
pierwszych słów: „Bardzo żałuję, że 
pan Attlee nie może być tu obecny, 
zobaczyłby bowiem, jak ludność War 
szawy wita przyjaciół pokoju”. 

„Podczas wojny — powiedział Ilia 
Erenburg — Warszawa przykuwa- 
ła swoją bohaterską postawą uwagę 
całego Świata, Dziś kierują się tu 
spojrzenia miłujących pokój naro- 
dów całego świata, Właśnie tu po- 
winni się byli zebrać bojownicy po- 
koju“, ` l 


SAMOLOTY Z DELEGATAMI 
PRZYBYWAJĄ NA OKĘCIE 
Późnym .wieczorem 15 bm. przy- 
byli samolotem na lotnisko Okęcie: 
wiceprzewodniczący Stałego Ko- 
mitetu Światowego Kongresu Obroń 
ców Pokoju, sekr. gen. Światowej 
Federacji Zw. Zaw. Louis Saillant, 
wiceprzewodniczący Stałego Komi- 
tetu Światowego Kongresu Obroń- 
ców Pokoju Gabriel d'Arboussier, 
przewodniczący Federacji Związ- 
ków Zawodowych Ameryki Łaciń- 
skiej Lembardo Toledano, jeden z 
przywódców CGT i członek władz 
Światowej Federacji Zw, Zaw. — 
Alain le Leap oraz gen. Jara (Mek- 
syk) Przybyli powitani zostali 
przez przedstawicieli Polskiego Ko 
mitetu Obrońców Pokoju z prof. 

Dembowskim na czele. 

Przybyli też: poseł do franeuskie- Í 
go Zgromadzenia Narodowego de 
Chambrun, profesor fizyki uniwersy 
tetu londyńskiego, przewodniczący 
Brytyjskiego Komitetu Obrońców 
Pokoju F. B, Bernal i b, wicemini- 
ster sprawiedliwości USA i sekre- 
tarz Amerykańskiej Partii Postępo- 
wej Rogge. 
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„Zamiast 500 zaoszczędzę 


700 kg. węgla dziennie!" 


List tow. W. Chaita 


palacza z ZPW im. Wiosny Ludów 


do Prezydium Il Światowego Kongresu Pokoju 


w Warszawie 


a wiadomość o brutalnych 

szykanach rządu angiel- 
skiego, który nie dopuścił do od- 
bycia się II Światowego Kougre- 
su Obrońców Pokoju w Sheffield, 
jako człowiek szczerze pragnący 
pokoju, przejęty jestem głębokim 
oburzeniem i pogardą dla tej gar 
stki nędznych podżegaczy wojen 
nych i parobków amerykańskie- 
go imperializmu. 

Z radością witam- postanowie- 
nie Prezydium II Światowego 
Kongresu Pokoju o zwołaniu ob 
rad Kongresu w Warszawie. 


Fakt ten dla nas, ludzi pracy, 
miłujących pokój 1 budujących 
nowe, lepsze jutro na dziele po- 
koju, jest niezmiernie drogi. Na- 
ród polski uważa za wielki za- 
szczyt możność goszczenia w na- 
szej stolicy czołowych bojowni- 
ków wałki o pokój, słusznie wi- 
dząc w tym nawiązanie do pięk- 
nych naszych wolnościowych tra 
dycji „za naszą wolność i waszą”, 
tradycji Kościuszki, Dzierżyńskie 
go i Świerczewskiego. 

Masy pracujące naszej robotni- 
czej Łodzi witają II Światowy 
Kongres Pokoju nowymi czyna- 


mi produkcyjnymi, wyrażając w 
ten sposób swój zapał | gotowość 
do skutecznej walki dla obrony 
pokoju na świecie, 


Również i ja przyłączam się 
do tej inicjatywy. 


Pragnę także czynem pro- 
dukcyjnym uczcić II Świato= 
wy Kongres Obrońców Poko- 
ju, I dlatego zobowiązuję się 
od historycznego dnia, w któ- 
rym H Światowy Kongres O- 
brońeów Pokoju rozpoczyna 
swe obrady oszćzędzać dzien- 
nie 700 kg. węgla zamiast do- 
tychczasowych 500 kg, Zobo- 
wiązanie to zdołam wypełnić 
dzięki zastosowaniu jeszcze do 
skonalszego sposabu spalania 
węgla w piecach kotłowych, 
dzięki uważniejszej i sumien- 
niejszej pracy. 

Teraz będę więc oszczędzał 
każdego dnia 700 kg. węgla. To 
stanowić będzie mój wkład do 
dzieła utrwalenia pokoju na świe 


cie. 
(-) W. Chajt 
palacz kotłowy 
z ZPW im. Wiosny Ludów. 


PODSTĘPNY SPISEK PRZECIWKO POKOJOWI 


zdemaskowany! 
Tekst tajnego pisma premiera Attlee do ambasadorów brytyjskich 


(Dokcñcrenie ze str, 1-ej) 
czących w pakcie północno - at- 
łantyckim, rząd angielski staran- 
nie zbadał wszystkie możliwe spo 
sóby, by nie dopuścić do odbycia 
tego Kongresu lub by podjąć ta- 
kie środki przeciwko jego organi 
zatorom, które by zmusiły ich do 
przeprowadzenia Kongresu w jä- 
kimkolwiek innym miejscu lub 
sprawiły, że Kongres ten byłby po 


Trójki pokoju w terenie 
spotykają się z powszechną życzliwością 


— Gdy zachodzi potrzeba wysła- 
nia w tereń agitatorów pokoju, zgła- 
sza się zawsze w naszej fabryce od- 
powiednia ilość ochotników — mó-= 
wi tow. Józef Skubała, przewodni- 
czący Zakładowego Komitetu Obroń 
ców Pokoju Zakładów Wytwórczych 
Aparatów Telefonicznych, — Ostat- 
nio w związku z akcją przygotowaw 
czą do II Światowego Kongresu Po 
koju codziennie około 40 pracowni- 
ków naszych zakładów stawało do 
dyspozycji Dzielnicowego Komitetu 
Obr, Pokoju. Kolportowałi broszury 
i ulotki, wyjaśniali cele i zadania 
Kongresu, odwiedzając dom pó do- 


| mu. 


— Jak was ludzie przyjmowali? — 
zapytujemy ob. Czesława Szczeblew 
skiego, stolarza, sześciokrotnego przo 
downika pracy, aktywistę pokoju. 

— „Trójkę'* naszą, która od kilku 
dni obchogiziła mieszkania w dziel- 
nicy Górnej Prawej, przyjmowano 
wszędzie bardzo życzliwie — odpo- 
wiąda ob. Szczeblewski. — Łodzia= 
nie są oburzeni na tych nikczemni- 
ków, którzy szykanowali delegatów 
pokoju w Anglii Rozmówcy nasi po 
wiadają: „Oto jeszcze jeden dowód, 
komu zależy na wojnie”. Do czyta- 
nia broszur i ulotek nie trzeba było 
zachęcać — przeglądano je jeszcze w 
naszej obecności, 


Ludzie radzieccy nienawidzą wojny 


i wszystkie swe siły oddadzą sprawie pokoju 
Minister Wyszyński odpowiada na pytania delegacji kobiet amerykańskich 


NOWY JORK (PAP). — W poło» 
wie października do Nowego Jorku 
przybyła z różnych miast wschodnie 
go wybrzeża Stanów Zjednoczonych 
grupa tysiąca kobiet, należących do 
postępowej organizacji „Kobiety a= 
merykańskie w obronie pokoju”, pra 
gnąc udać się w rocznicę powstania 
Organizacji Narodów Zjednoczonych 
— 24 października — do siedziby Ogól 
nego Zgromadzenia ONZ i wezwać je 
do wznowienia wysiłków na rzecz 
pokojowego uregulowania kwestii 
spornych i dla urzeczywistnienia za 
kazu wszelkiej broni masowej za- 
głady ludzi. Przedstawicielki kobiet 
amerykańskich nie zostały jednak 
dopuszczone dnia 24 października do 
siedziby Ogólnego Zgromadzenia w 
Flushing Meadows, 

11 listopada minister Wyszyński 
przyjął 6 delegatek wspomnianej or 
ganizacji z przewodniczącą dr Kle- 
mentyną Paolone na czele, 

W rozmówie z delegatkami mini- 
ster Wyszyński podkreślił, że spra- 
wa obrony pokoju, będąca dzisiaj 
główną sprawa kobiet umerykań- 
skich bez różnicy narodowości, jest 
zarazem sprawą wszystkich kobiet 
ZSRR i całego narodu radzieckiego. 
Dowiadujemy się z radością — po- 
wiedział minister Wyszyński — © 
wysiłkach w kierunku zapewnienia 
pokoju i zapobieżenia wojnie, której 
w naszym krajn nienawidzą wszys- 
cy — młodzi i starzy. Jesteśmy prze- 
ciwko wojnie nie tylko dlatego, że 
wiemy jakie cierpienia i kięski po- 
ciąga za sobą wojna, lecz i dlatego, 
że ludzie radzieccy widzą w wojnie 
główną przeszkodę na drodze do zor 
ganizowania nowego społeczeństwa 
socjalistycznego. 

Minister Wyszyński podkreślił je- 
dnak, że mimo swej pokojowości lu- 
dzie radzieccy umieją bronić swych 
ognisk domowych, Nie boimy się 
wrogów — oświadczył minister Wy 
szyński, — Umiemy walczyć o słu- 
szną sprawę. 7/miemy się bronić i 


wiemy, że nie ma w Świecie siły, któ 
ra mogłaby sprostać narodowi wał- 
czącemu o słuszną, sprawiedliwą 
sprawę. Taki naród zawsze znajdzie 
przyjaciół wśród innych narodów i 
w innych krajach. 

W dalszym ciągu szef delegacji ra 
dzieckiej odpowiadał na pytania de- 
legatek kobiet amerykańskich. 

W odpowiedzi na pyfanie, czy po 
5 latach istnienia Organizacja Na- 
rodów Zjednoczonych wykonuje 
swój pierwotny cel — pokojowego 
regulowania sporów między państwa 
mi, minister Wyszyński stwierdził, 
że w chwili obecnej nie można po- 
wiedzieć, by Organizacja "Narodów 
Zjednoczonych wykonywała skutecz 
nie to swoje zadanie, Będzie ona mo 
gła zadanie to wykonać, jeżeli bę- 
dżie stanowiła organizację rzeczywi- 
ście międzynarodową i nie prze- 
kształci się w narzędzie któregoś 
wpływowego państwa lub grupy 
państw. 

Następne pytanie brzmiało: „Czy 
możliwe jest, zdaniem Waszego rzą- 
du (i czy odnosicie się do tego przy- 
chylnie), by szefowie głównych 
państw zebrali się razem i znów 0- 
mówili zagadnienia kryjące w sobie 
zagrożenie pokoju w tymże duchu 
współpracy, jaki ożywiał dzieło u- 
tworzenia Organizacji Narodów Zje- 
dnoczonych?* 

Minister Wyszyński odpowiedział: 
„Oczywiście możliwe. i oczywiście od 
nosimy się przychyłnie do takiego 
kroku jak spotkanie szefów głów- 
nych państw i omówienie zagadnień 
związanych z utrwaleniem pokoju”. 

Dalsze pytanie delegacji dotyczy= 
ła stanowiska rządu radzieckiego w 
sprawie broni atomowej. Minister 
Wyszyński przypomniał, że Związek 
Radziecki prowadzi uporczywą wal- 
kę o spowodowanie bezwarunkowe- 
go zakazu broni atomowej jako nie 
dającej się pogodzić z honorem i su 
mieniem ludzi. Następnie szef dele- 
gacji radzieckiej oświadczył: 


Związek Radziecki wypowiadał 
się i wypowiada za całkowitym i bez 
warunkowym zakazem broni atomo- 
wej, chociaż posiada sam broń ato- 
mową, Domagaliśmy się zakazu bro- 
ni atomowej wówczas, gdy bomby a- 
tomowej nie mieliśmy. Obecnie rów 
nież my posiadamy tę broń, Żąda- 
my jednak w dalszym ciągu zakazu 
broni atomowej i sądzę, że to jest 
słuszne. Żądamy ponadto ustanowie 
nia ścisłej kontroli, międzynarodo- 
wej kontroli — jak powiedział Gene- 
ralissimus Stalin — nad wykona- 
nlem tego zakazu, Żądamy równieź, 
by rząd, który pierwszy zastosuje 
bombę atomową, uznany został za 
zbrodniarza wojennego, Rzecz jas- 
na, że nie podoba się to kandydatom 
na zbrodniarzy wojennych, ale my 
tego żądamy. 

Na pytanie, co rząd radziecki uwa 
ża za najszybszą i najskuteczniejszą 
drogę położenia kresu zagładzie lu- 
dzi i masowemu niszczeniu mienia w 
Korei, minister Wyszyński odpowie- 
dział: 

Najprostszą, najszybszą i najsku- 
teczniejszą drogą położenia kresu za 
gładzie ludzi i masowemu  niszcze- 
niu mienia w Korei jest zakończenie 
wojny i natychmiastowe wycofanie 
z Korei wojsk amerykańskich i in- 
nych wojsk cudzoziemskich. 

Wreszcie szef delegacji radzieckiej 
na prośbę delegacji wypowiedzia? 
swą opinię o fakcie niedopuszczenia 
do siedziby ONZ przedstawicielek or 
ganizacji „Kobiety Amerykańskie 
w Obronie Pokoju”. 

inister Wyszyński stwierdził, że 
postępowanie to było niezgodne z za 
sadami ONZ. Nie dziwi mnie to jed- 
nak — dodał minister Wyszyński. 

Obecnie Karta ONZ naruszane 
jest nawet w sprawach o wiele waż- 
niejszych. Sam sekretarz generalny 
został bezprawnie mianowany na 
trzy lata. Jeśli zaś sekretarz został 
mianowany bezprawnie, będzie też 
sam działał bezprawnie. 


zbawiony znaczenia, gdyby mi- 
mo wszystko odbył się w Londy- 
nie. Jednakże (angielskie) mini- 
sterstwo spraw wewnętrznych nie 
posiada, niestety, prawnych pod 
staw do oszenia zakazu Kon- 
gresu i dlatego ministerstwo 
spraw wewnętrznych nie może 
podjąć z góry koniecznych Środ- 
ków. Dlatego rząd angielski mu- 
siał działać, wychodząc z założe- 
nia, że Kongres odbędzie się i że 
będzie się nazywał II Światowym 
Kongresem Zwolenników Pokoju. 
Nie można odmówić wydania wiz 
tym członkom Kongresu, którzy 
są wysyłani z krajów zachodnich, 
Przyjaciele ich poradzą im zape- 
wne, by nie ogłaszał, że jadą na 
Kongres i wyjaśnią im, że wszel- 
kie półśrodki w wyniku których 
połowa lub większość delegatów 
zagranicznych nie zostanie dopusz 
czońa na Kongres, nie będą stano 
wić przeszkody w odbyciu Kon- 
gresu, ani też nie przeszkodzą je 
go organizatorom w przedstawie 
niu go jako Kongresu Światowe- 
go. Prócz tego niemożliwością by 
ło przeszkodzić rozesłaniu zapro= 
szeń z Londynu. 

Jedynym następstwem niedopn 
szczeńia większości delegatów za 
granicznych na Kongres byłby 
potok depesz, a jakikolwiek apel 
przyjęty przez Kongres, zostałby 
podpisany przez obecnych na Kon 
gresie tak, jak gdyby w pracy 
Kongresu brali udział wszyscy 
delegaci. 

5) Równocześnie rząd angielski 
doskonale zdaje sobie sprawę — 
uwzględniając potencjalne możli- 
wości Kongresu — ze spoczywa- 
jącego na nim zgodnie z paktem 
atlantyckim obowiązku uczynie- 
nia wszystkiego co jest w jego mo 
cy, by przeszkodzić w odbyciu 
Kongresu. Rząd podejmuje nastę 
pujące zarządzenia administracyj 
ne: 

I Ani jeden cudzoziemiec nie u 
zyska zezwolenia na przyjazd 
do Anglii w celu uczestniczenia 

w organizacji Kongresu, Erenbur 
gowi i jeszcze pięciu Rosjanom, 

którzy prosili o wizy wjazdowe 

dla wzięcia udziału w przygotowa 
niu Kongresu, odmówiono. Komu 
nista francuski Laffitte, który ja 

ko obywatel francuski nie potrze i 

buje wizy wjazdowej, został za- 
trzymany natychmiast po przyjeź: 
dzie do Anglii i odesłany z powro 
tem'do Francji. Obecnie nie mo- 
żemy odmawiać wiz osobom, któ- 
re w swych deklaracjach nie 
wskazują, że jadą do Anglii dla 
wzięcia udziału w przygotowaniu 

Kongresu. Jeżeli jednak ludzie ci 
wezmą w tym udział, zostaną oni 

bezzwłocznie wydaleni, 

I Każda deklaracja w spra- 

wie wydania wizy deleqatom 
zagranicznym rozpatrywana bę- 
dzie indywidualnie. Rząd angiel- 
ski odmówi wydanła wiz wszyst- 
kim niepożądanym  cudzoziem- 
com. W praktyce sytuacja ta mo- 
że dotyczyć każdej osoby, mogą- 
cej wywołać nieporządki w prze- 
myśle, naruszyć istniejący ład 
lub prowadzić jakąkolwiek bądź 
działalność wywrotową. Nie na- 
leży jednak informować organiza 
torów Kongresu © tych wypad- 
kach, w których zamierza się sto 
sować to zarządzenie, 

6) Wpływ Kongresu na angiel- 
ską opinie publiczną będzie jak 
się zdaje nieznaczny, i w ostate- 
cznym wyniku Kongres wcale nie 
wpłynie na politykę rządu angiel 
skiego. Nie powinno to jednak 
przeszkodzić nam v uwzglednie- 


niu faktu, że Kongres sam przez 
się stanowi poważną próbę ko* 
munistów wniesienia zamętu w 
grono członków paktu atlantyc= 
kiego i próbę zespolenia między- 
narodowej opinii publicznej wo- 
kół pokojowej polityki radziec= 
klej, opartej na zakazie broni a= 
tomowej ij rezygnacji z wykorzy» 
stania tej broni, 

Toteż rząd angielski zamierza 
wykorzystać wszystkie środki ja- 
kimi dysponuje, aby pokazać opi 
nii publicznej Anglii i zagranicą 
istotny charakter kampanii 
obrońców pokoju. Delegacja an- 
gielska na sesji Ogólnego Zgro+ 
madzenia Narodów  Zjednoczo- 
nych będzie rozporządzała wszy- 
stkimi niezbędnymi faktami, by * 
demaskować cele i metody Kon- 
gresu i napiętnować Kongres ja- 
ko narzędzie polityki radzie- 

!  ekiej. 

1) Załączam egzemplarz wnio- 
sku dotyczącego przeprowadze- 
nia kampanii w sprawie rozbro- 
jenia i obrony pokoju — przeka- 
zanego  telegraficznie sir Glade 
wyn Jebbowi w Lake Success, 
Wniosek ten będzie rozpatrywa= 
ny przez delegację brytyjską w 
ONZ i przeż inne delegacje kra- 
jów, które podpisały pakt atlan- 
tycki, polem ich material wyko» 
rzystany zostanie przez delega- 
cję brytyjską. Powinniście pano- 
wie w miarę możliwości jak naj- 
szerzej popularyzować ten mate- 
riał | przede wszystkim podkre- 
ślać, że radziecka kampania obro 
ny pokoju winna być traktowa- 
na jako część cnłoksziałtu poli- 
tyki radzieckiej; powinniście pa 
nowie jednocześnie tłumaczyć, 
jakie są istotne warunki zabez- 
pieczenia pokoju powszechnego, 

8) Jeżeli — mimo powyższego 
natkniecie się na jakikolwiek pro 
blem lub na opinię +ządu, przy 
którym jesteście akredytowani, 
w sprawie stosunku rządu bry- 
tyjskiego do Kongresu Zwolenni 
ków Pokoju — powinniście .pa- 
nowie wyjaśnić naszą politykę 
zgodnie z punktami 1—5 niniej- 
szego okólnika. Okólnik ten z0- 
stał rcezesłany przedstawicielom 
angielskim, akredytowanym przy 
wszystkich rządach, które podpi- 
sały pakt atlantycki, Kopie okól 
nika zostały przekazane ministro 
wi do spraw krajów wspólnoty 
brytyjskiej, w celu przekazania 
wysokiemu komisarzowi brytyj= 
skiemu w Ottawie oraz do Mos- 
kwy, Warszawy, Pragi, Buda- 
pesztu, Brukseli, Sofii, Aten f: 
Ankary. Otrzymaliśmy zawiado= 
mienie, że Światowy Kongres 
Zwolenników Pokoju odbędzie 
się w Sheffield, a nie w Londy- 
nie. Nie jest to jednak jeszcze 
pewne, ponieważ w radzie miej- 
skiej wysunięto obiekcje przeciw 
ko przyjętej już. decyzji udziele- 
lenia gmachu ratusza Angielskie 
mu Komitetowi Obrońców Po= 
koju dla urządzenia Kongresu, 

Równocześnie  propagandziści 
kampanii obrony pokoju podkre- 
śłają, że Kongres odbędzie się — 
jak mówią — w  kapitalisty= 
cznej twierdzy produkcji wojen- 
nej. 

(=) Attlee. 


Nowy rząd NRD 


BERLIN (PAP). W środę 15 bm. 
odbyło się w Berlinie plenarne posie 
czenie Izby Ludowej Niemieckiej Re 
publiki Demokratycznej, 

Premier Otto Grotewohl przedsta- 
wił Izbie skład nowego rządu. 
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W WALCE O POKÓ 


padają rekordy produkcyjne 
„Błyskawiczne gazetki Ścienne” — pobudziły załogę ZPB 
im. Marchlewskiego do niespotykanych osiągnięć w produkcji 


15. U, 50 r. 


Czynem walczymy 0 pokój! 


Witając I Światowy Kongres Pokoju 
w Warszawie załoga Zakładów im. Mar- 
chlewskiego zaciągnęła Warty Pokoju pra- 
cując wydajniej i lepiej niż kiedykolwiek. 
W Wartach Pokoju bierze udział cała 


załoga. 


Janina Tokarska tkaczko, wyrabiała 


w dniu wczorajszym 119 proc. bazy oraz He- 
lena Olczyk z przędzalni średnioprzędnej, 
podniosła wykonanie bazy ze 120 proc. 


do 125,5 proc. 


Wzywamy wszystkich robotników no 
szej fabryki do pójścia w ślady ob. ob. He- 
leny Olczyk i Janiny Tokarskiej. 

Witamy II Światowy Kongres Pokoju, no- 
wymi osiągnięciami produkcyjnymi, urucha- 
miając dodatkowych 560 wrzecion i prze- 


chodząc na obsługę większej ilości krosien. 


Będzie to nasz, robotniczy wkład 
w dzieło walki o pokój. 


Łódź. tó listopańa 1950 r. 


Komite: Obroncow Pakom 

narmiiet Zaktadcuy PEPR 

Rada fakłodoua 

uyrekcja Zeńtadoe im Garchietwańkiega 


Reo wa pm mowa mm 


aloga ZPB im. Marchlewskiego 
przystąpiła do pełnienia Wart 
Pokoju. Prawie na wszystkich kro- 
snach i maszynach widnieją propor 
czyki, a przy roboczych fartuchach 


prządek i tkaczy — niebiesko-czer- 
wone kokardki. Wśród robotníc i 
robotników  rozgorzało szlachetne 


współzawodnictwo: kto da większą 
i lepszą produkcję dla uczczenia II 
Światowego Kongresu Pokoju? 


Wczoraj na salach produkcyjnych 
ZPB im. Marchlewskiego pojawiły się 
ną ścianach „błyskawiczne gązetki 
ścienne”. 


„Błyskawiczne gazetki” wywoła- 
ły ogromne zainteresowanie. Gdv 
tylko je wywieszono, tkaczka Pela 
gia Kulisz, . pozostawiając krosno 
pod opieką uczennicy, jednym su- 
sem znalązła się przy ulotce. Wnet 
zrozumiała o co chodzi. Na niebies 
kim papierze było przecież wyraż- 
nie napisane: 


„Załoga ZPB im. Marchlewskie 
go stanęła na Wartach Pokoju. 
Tkuczka ob. Janina Tokarska na 
cześć Kongresu wypełniła swą 
norme, w 119 proc. Prządka He- 
lena Olczyk wykonała bazę w 
125 proc. Witamy H Kongres Po 
koju nowymi osiagnieciami pro- 
dukcyjnymi*. 


— A to się postarały — mówi Pe 
lagia Kulisz do otaczających ja 
tkaczek, które z zaciekawieniem 
czytały ulotkę. — Przecież dopiero 
wczoraj zadeklarowałyśmy swój u- 
dział w Czynie Pokoju! 


— Ale to trzeba być naprawde 
zdolnym, aby uzyskać tak wysoki 
procent — powiada tkaczka Pawłow 
ska. 

— A ja wam powiadam, wtrąca 
się młodziutka Cecylia Rudzka, któ 


Wraz z setkami „trójek“ agitato- 
rów pokoju, które krążą obetnie po 
Łodzi, niosąc do mieszkań obywateli 
Łodzi słowa prawdy o pokoju, wyja- 
śniając cele i zadania Kongresu 
wyruszyła „trójka“. zorganizowana 
przez Komitet Obrońców Tokoju 
przy ZPB im. Dubois. W skład jej 


wchodza: Helena Wiaderek — bra- 
karka, Kazimierz Przychodny — 
ekspedient, Barbara Mrowińska. — 
prządka. 


Jest godz. 12, gdy „trójka“ wcha- 
åzi do pierwszego £ powierzonych 
jej opiece domów przy ul. Targowej 
Nr 37. 

— Kto tam? — słychać głos za 
drzwiami, w które pukają agitatorzy 
pokoju. 

— Swoi — pada odpowiedź. 

Pewnie, że swoi. Agitatorzy poka- 
ju są traktowani przez wszystkich 
życzliwie i serdecznie tak, jak ludzie 
najbliżsi. Wielka idea pokoju zbliża 


ra pełni Wartę w białej bluzce z 
niebieskim krawatem — że jeśli i 
my weźmiemy sobie głęboko do ser 
ca sprawę walki o pokój, to potra- 
fimy również osiągnąć to samo. 


Tak oto rozmawiały między sobą 
tkaezki wówczas, gdy na salach pro 
dukcyjnych pojawiły się „błyska- 
wiczne gazetki“. Wiadomość, że 
dwie robotnice pobiły dotychczaso- 


ZPB im. Marchlewskiego ani jedne 
go warsztatu, ani jednej maszyny, 
stojących bezczynnie. Majstrowie 
nie zauważyli ani jednego postoju 
między zmianami. Maksymalne wy 
korzystanie czasu oraz możliwości 
produkcyjnych ludzi i maszyn — 0- 
to wyniki pełnej mobilizacji załogi 
dla wypełnienia zobowiązań, podje- 
tyeh na cześć Kongresu, to 
uj # 
dy dzień chylił się już ku koń- 
cowi, prządki | tkaczki spraw- 


dziły wyniki swej 8-godzinnej pra- 
„| cy. 


Porównały je z osiągnięciami 
tkaczki Janiny Tokarskiej i prządki 
Heleny Olczyk. Niektóre uzyskały 
niewiele gorsze wyniki. Były i ta- 
kię, które osiągnęły identyczne, A 
kilka robotnic z wielką radością i 
z triumfem stwierdziło — że wczo- 
rajsze rekordy ZOSTAŁY POBITE. 

Uśmiech triumfu pojawił się na 
twarzy Anny Jóźwik, Na swych 
obraczniakach wyrobiła 131 proc. 
normy. Z zadowoleniem też stwier- 
dziła swe wyniki Emilia Banasiak: 
Tego dnia wykazała 129,7 procent 
wykonania bazy. Prządka Banasiak 
już od wielu lat pracuje w prze- 
dzalni. Cieszy się opinią czołowej ro 
botnicy. Dziś, gdy obraduje Świato- 
wy Kongres Pokoju, Banasiakowa 
podnosząc w maksymalny sposób 
swą wydajność manifestuje wolę 
walki o pokój, 

— Mam troje wnuków — pówiada 
— chcę widzieć ich szczęśliwymi. 
Pracuję po te, aby nasze młode po- 
kolenie miało dobrą i szczęśliwą 
przyszłość, aby ludzkość wyzbyła się 
raz na zawsze strachu przed wojną. 

Nie można pominąć prządki Hele- 
ny Mijasowej, Jej rekordowy wy- 
nik — to 127,5 proc, wykonania ba- 
zy, To jęj udział w walce o pokój. 

* * * 
rzykład Janiny Tokatskiej po- 
ciągnął za sobą tkalnię. Już 
dawno nie notowano tutaj tak wyso- 


we rekordy i od razu wysunęły się | kich wyników wykonania baz pro- 


na czoło w Czynie Pokoju, zelektry 


dukcyjnych. Lecz na czoło wysunę- 


zawała całą załogę. Ich przykład po | ły się trzy robotnice: Helena Płach- 


ciągnął za sobą dziesiatki prządek 
oraz tkaczek i przysporzył nowych 
sukcesów produkcyjnych Zakładom 
im. Marchlewskiego, 


Wczoraj w pierwszym dniu 
brad II Światowego Kongresu O 
brońców Pokoju, nie było widać w 
Do 
Prezydium II 


Ja. Helena Olczak, przystąpiłam w przededniu Il Światowego Kongresu 


Pokoju do pełnienia Warty Pokoju. 


V/ tych gorących dniach przedkongresowych postanowiłam pracować 
jeszcze lepiej i wydajniej niż zazwyczaj. Więcej aniżeli dotychczas czuwam 
nad sprawnością mojej maszyny, nitki zaś przykręcam staranniej, ażeby nie 
było żadnych zgrubień. Pracując w ten sposób osiągnęłam już pierwsze suk- 
120 procent bazy. 
tu przystąpienia do Warty Pokoju, wykonuję 125 procent bazy. 

Zapewniam Prezydium H Kongresu Pokoju, że będę pracować jeszcze 
lepiej i wydajniej, mż dotychczas, aby w ten sposób wnieść swój skromny 
wkład w wielką sprawę, o którą walczą miliony bojowników o pokój na 


cesy. Dotychczas osiągałam 


całym świecie. < 


przodownica pracy w ZPB im. Marchlewskiego 


Ob. Smółka w opowiedzi na słowa 
agitatorów stwierdza: 

— Szykanowanie działaczy ruchu 
pokoju, zasłużonych dla całej ludz- 
kości uczonych, jak prof. Joliot-Gu- 
jak Erenburg i insi, 


rie, pisarzy 
imperiuliści ze 


świadczy o tym, że 
strachu przed pokojem zapominają 
o swej „demokratycznej ” masce. 
Znów dowiedli jasno całemu światu, 
że dażą do nowej wojny. Ale jestem 
przekonany, że wzrastający w siłę 
nasz ruch obrońców pokoju na świe- 
cie narzuci im swoją wolę. Przewo- 


| dzi nam bowiem niezwyciężony Zwią 


zek Radziecki, a jest nas miliard — 
poradzimy sobie z nimi. 

— Nasza Lalunia będzie żyć i doj- 
rżewać, korzystając z dobrodziejstw, 
jekie zapewnia pokój — dodaje ob. 
Stefania Smółko. 


* 
* * 


„Trójka” odwiedza dalsze mieszka 
nia. Już z pierwszych zamienionych 


wszystkich do siebie, wytwarza po- | słów wynika, że większość mieszkań 


— bo wszyscy 


czucie wspólnoty 


ców doskonale rozumie sytuację mię 


wspólnie pragniemy pokoju i współ | dzynarodową. O walce o pokój mówia 


nie walczymy o pokój. ; k 

„Trójka“ wchodzi” do mieszkania 
ob. Ryszarda Smółki, urzędnika ZPB 
im. Armii Ludowej. W małym, taez 


z takim żarliwym zapałem i wiarą 
w zwycięstwo, że sami mogliby ru- 
szyć w teren, jako agitatorzy pokoju. 


Jednym mieszkanku mieszka młode Niektórzy lokatorzy zapytują, jakie 


małżeństwo i ich radość — złotowło- 
sa trzyletnia Lalunia. 


dób.  sdół 


ongres, z ja 


osiągnięcia przyniesie , 
wystąpi 


kimi żadaniami Kongres 


Św iatowego Kongresu 
OBROŃCÓW POKOJU 


Pa essal 


Narzucimy podżegaczom swoją wolę! 


Trójki pokoju serdecznie przyjmowane sq przez łodzian 


pracuje w PPK „Ruch“. 


ta, Stanisława Trzmiel I Irena Ku- 
charska. 

Rekord Płachty — to 132 proc. 
normy. Stanisława Trzmiel wyksza- 


o- | ia 131 proc. Cjcha to. i skromna ko- 


biecina. Osiągnięcia swe uważa za 
zupełnie naturalne, 


Warszawa 
e Z Mo w M M 


Natomiast od momen- 


"Helena Olczak 


itp. Agitatorzy z zapałem wszysto 
im wyjaśniają. Kazdy chętnie i z za 
interesowaniem bierze od agitatorów 
ulotki. 

Ob. Małkiewicz jest rencistą. Jego 


żona jest przodownicą pracy w ZPB 
im, Stalina. O knowaniach imperia- 
listów mówi z oburzeniem. 

— Przyzn. li się, że mają nieczyste 
sumienia. Ale nic im nie pomoże. 
Będą musieli. wysłuchać słów praw- 
dy, padajacych z Warszawy. 

Szybko mijają godziny. „Trójka 
przemierza schody ostatniego „SWe- 
go“ domu przy ul. Stalina 62. 

Maż ob. Bronisławy Wasilewskiej 
u Ob. Wasi- 
lewska mówi: 

— Podżegacze muszą się liczyć 7% 
wolą ludzkości. pragnącej pokoju. 
Kongres, obradujący w Warszawie, 
jeszcze bardziej żespoli bojowników 
pokoju na całym świecie. Wzmocni 
nasze siły — siły pokoju, 


* Š * 


Gdy po zakończonej akcji „trójka“ 
wychodzi na ulicę, ob. Wiaderek po- 
wiada: ` 

— Nachodziliémy się, że aż nogi 
bolą. Ale nie żal fatygi. Rośnie czło 
wiekowi serce, gdy widzi, jak nas 
serdecznie przyjmują, jak pilnie słu 
chaja, co mówimy — i jak wszyscy 
gotowi są ofiarnie i zdecydowanie 
walczyć o pokój. 


| p m a a a aa a 


— Przecież to nasz najprostszy o- 
bowiązek. Każdy chyba: rozumie, że 
sposobem wywalczenia trwałego po- 
koju — jest właśnie zwiększenie wy 
konania baz akordowych. To leży w 
naszej mocy. Każdy powinien to so- 
bie głęboko wziąć do serca i mani- 
rj czynem wolę wałki o po- 
kój. - 
Irena Kucharska ma na swym 
koncie 130 proc. bazy akordowej. 

— Dla mnie praca. to największe 
szczęście i radość. Cóż dopiero mó- 
wić, gdy dziś pracą wyrażam swą so 
lidarność z przedstawicielami 
wszystkich narodów świata. obradu- 
jacymi w Warszawie nad zapewnie- 
niem trwałego pokoju. 

Dziś. jutro na salach produk- 
cyjnych ukażą się „błyskawiczne 
gazetki” o nowej treści. Pojawią 
się na nich nazwiska prządek i 
tkaczek, które dały większy. niż 
Olczykowa i Tokarska. udział w 
walce o pokój. 

Z każdym dniem będzie wzia= 
stać i rozwijać się szlachetne 
współzawodnictwo na cześć II 
Światowego Kongresu. Robotnicy 
z ZPB im. Marchlewskiego przy 
swych warsztatach tkackich i ma 
szynach przędzalniczych  wyku- 
waja pokój. 

M. Szumska. 


EMPTY a METENEBTYOPOW NOCNE TY AE EE YE WERE WAW 
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Nasza ankieta 


Redakcia „Głosu Robotniczego”, pragnąc umożliwić czytelnikom wy- 
rażenie w Miesiącu Pogłębienia Przyjaźni Polsko-Radzieckiej 


łamach gazety swych serdecznych i gorących uczuć do Związku Radziec- 


kiego, rozpisała ANKIETĘ na temat: 


JAK ZWIĄZEK RADZIECKI WALCZY O POKÓJ? 
CO ZAWDZIĘCZAMY ZWIĄZKOWI RADZIECKIEMU? 


Ankieta nasza wzbudziła ogromne zainteresowanie wśród czytelników, 


Świadczą o tym licznie napływające 
wypowiedź ob, 
cyjnej Gałkówek — Kolonia, 


yvłem małorolnym chłopem, 
jak wielu z członków naszej 
spółdzielni produkcyjnej w Gai- 
kówku. Przed wojną wiedzieliś- 
my. że pierw czy później będziemy 
musieli podzielić ziemię między 
nasze dzieci, klepać dalej biedę, _ 
ale wtedy już gorszą. 
Podziałał na nas przykład Związ- 


ku Radzieckiego — przykład 
wspaniałych imponujących osią- 
anieć kołchoźników radziec- 
kich — założyłiśmy spółdzielnię 
produkcyjną. 

To, że przeszliśmy "na lepsze, 


wyższe formv qospodarowania, że 
zaczęliśmy żyć po nowemu, że 
groźba razdziału naszych niewieł- 
kich dziatek nie wisi nam nad gło 
wą, zawdzięczamy Związkowi Ra 
dzieckiemu. 

Od czasu powstania naszej 'Spół 
dzielni przekonujemy się na każ 
dym kroku, że korzystamy z pomo 
cyiprzykładu ZSRR, Czytamy uwa 
Żnie prasę i z zainteresowaniem 
śledzimy wiadomości o nowocze- 
snych sposobach  gospodarowa- 
nia, stosowanych w Związku Ra- 
dzieckim. Wiele z tych rzeczy 
przenosimy na nasz (eren. Nasi 
lekarze weterynarii stosują nowe 
metody leczenia zwierząt domo- 

m 


Leonarda Sokołowskiego, 
pow. brzeziński. 


odpowiedzi. Poniżej zamieszczamy 
członka Spółdzielni Produk- 


wych, praktykowane w ZSRR, a 
przede wszystkim zapobiegają pow 
staniu tych choró, co jest zasadą w 
Związku Radzieckim, qdyż łatwiej 
jest zapobiec chorobie, niż potem 
leczyć chore zwierzęta. 

Zapożyczyliśmy wiele 'z ogłasza- 
nych w prasie fachowej metod 
karmienia trzody chlewnej i bydła 
i otrzymujemy coraz lepsze rezul- 
taty, tak w tuczeniu świń, jak wy 
dajności mleka od krów. 

Trzeba by tomy pisać, gdyby się 
chciało wyliczyć wszystko, w 
czym pomaga nam Związek Ra- 
dziecki, Są rzeczy, których war 
tość przeliczyć można na pie- 
niądze. Ale pomocy, z jakiej ko 
rzystamy czerpiąc z doświadczeń 
ZSRR — nie da Się przeliczyć, bo 
jest ona nieocenioną, 

Przykład Związku Radzieckiego 
sprawił, że my, małorołni chłopi, 
czujemy się dziś gospodarzami du 
żeqo gospodarstwa, jakim jest na 
sza Spółdzielnią produkcyjna, go- 
spodarzami naszej Ludowej Oj- 
czyzny, za przykładem ZSRR kro- 
czącej do Socjalizmu. 


Leonard Sokołowski 


członek spółdzielni produk: 
cyinej Gałkówek-Kolonia 


Wa cześć kongresu Pokoju 


Chłopi z gminy Jeziorko 


manifestacyjnie odstawili nadwyżki zboża do punktów skupu 


d strony gminy Jeziorka szosą 

w kierunku Łowicza ciągnie 
nieprzerwany, długi sznur woózow 
chłopskich, udekorowanych  chorą- 
qiewkami niebieskimi, czerwonymi i 
zielonymi oraz transparentami zZ 
repisami: „Witamy H Światowy 
Kongres Obrońców Pokoju w War 
szawie”, „Wzmożoną pracą na zie- 
mi łowickiej — utrwalimy pokój 
światowy”, „Niech żyje sojusz ro- 


botniczo-chłopski , „Niech żyje po- 
kój . 
Wozów jest aż pięćset, Pięćsel 


wozów, wiozących około 200 ton zba 
ża do punktów skupu w Łowiczu. 
Chłopi, siedzący na wozach w barw- 
nych łowickich pasiąkach, z uśmie- 
chem wymachują batami, pogania- 
jąc konie. Na twarzach widać dumę 
i radość. Dokonali przecież wiel- 
kiego dzieła. W celu uczczenia Kon 
gresu Pokoju, chłopi gminy Jeziorko 
odstawiają samorzutnie nadwyżki 
zboża, właśnie w dzień rozpoczęcia 


obrad Kougresu. 
W Łowiczu na Starym Rynku, 
gazie zatrzymały się wozy ze 
zhożem. zgromadziły się tłumy chło- 
pów, przysłuchujac się uważnie prze 
mówieniu członka Prezydium Gmin- 
nej Rady Narodowej w Chąśnię, gmi 
ny Jeziorko, Władysława Grządzłeli, 

który powiedział: 
„Odstawiając samorzutnie nad- 
wyżki zboża w dniu rozpoczęcia ob- 
rad przez Kongres Pokoju, chcemy 


dołożyć swą cegiełkę do budowy 
trwałego pokoju na Świecie. Pra- 
gniemy, aby nasi bracia — robotni- 


cy mieli pod dostatkiem chleba. 
Wiemy bowiem, że dzięki wysiłkom 
klasy robotniczej, dzięki pomocy 
państwa, dzięki pomocy Związku Ra 
dzieckiego ziemia nasza wydaje co- 
raz większe plony. Będziemy do- 
kładali wysiłków, ażeby nasze plony 
wzrastały z roku na rok. To będzie 
naszą odpowiedzią na podłe zakusy 
imperialistów-podżegaczy wojen- 
nych”. 

W czasie przemówienia ob. Grzą- 
dzieli, raz po raz rozlegały się entu- 
zjastyczne okrzyki na cześć towa- 
rzysza Stalina i towarzysza Bieruta, 
wiazku Radzieckiego i Polski Lu- 
dowej. k 


Chłopi 


gminy 
nadwyżki 

Burzliwie oklaskiwali zebrani chło 
pi słowa małorolnej Marii Żaczek z 
gromady Niespusza: „Pokój przynie- 
sie nam szczęście. Chcemy, ażeby 
nasze dzieci wzrastały w pokoju na 
dzielnych ludzi, budowniczych so- 
cjalizmu w Polsce . 

— „Chłop połski pragnie pokoju i 
o ten pokój będzie wytrwale walczył, 
przyspieszając realizację Planu 6-16- 
iniego. Niech o tym pamiętają pod- 
żegacze wojenni’ — oświadczył w 
swym przemówieniu Jan  Pawlina, 
chłop małorolny, sekretarz gminnego 
zarządu ZSCh. 

$ * * 

m się zrodził czyn chłopów 

„) gminy Jeziorko? Aktywiści pat 
tylni i bezpartyjni, członkowie Gmin- 
nej Rady Narodowej i Związku Sā- 
mopomocy Chłopskiej doszli do 
wniosku, że odstawiając manifesta- 
cyjnie nadwyżki zboża — najgo= 
dniej uczczą Kongres Pokoju. 

Chłopi mało i średniorolni: Stani- 
sław Kucharski i Rześny z Boczek, 
Kazimierz Pawlina z Przemysłowa, 
Wikter Szerometa z Konstantynowa, 
Jan Kołaciński ze Złakowa. Kościel- 


Jeziorko pow. ło wickiego 


odstawiają samorzutnie 


zboża. 

nego, Stanisław Pietrzak z  Lipnic, 
Henryk Joachimek z Wyborowa, Mi- 
chat Swarnowski z Osiecka oraz wie 
lu innych. wytrwale chodzili po qro- 
madach od zagrody do zagrody, wy- 
jaśniając chłopom, dlaczego trzeba 
walczyć o pokój. Wyjaśniali także 
znaczenie planowego skupu zboża 
dla realizacji Planu 6-letniego, Planu 
Pokoju. Wyniki tej ofiarnej pracy 
nie dały długo na siebie czekać. 
Przez trzy dni pracowały wszystkie 
młocarnie, znajdujące się na terenie 
gminy, Chłopów opanował taki en- 
tuzjazm, że młócono nawet w nocy, 
ażeby zdażyć na Czas. 

— Mielismy kilku takich, 
chcieli do nas się przyłączyć — 
stwierdza bezpartyjny chłop mało- 
rolny Jan Grzybowski z gromady 
Chąśno — jak np. bogacze wiejscy 
Jaczyszka i Pęczak z gromady Wy- 
borów oraz Budzyń ze wsi Boczki. 
Ale i oni wobec zdecydowanej posta- 
wy całej gminy wymłócili zboże. 

Nie pozwolimy na to — powiedział 
z moca Stanisław Rojek z Chąśna — 
by kfokolwisk nie wypełniał swego 
obowiązku wobec naszego Państwa. 


Tow. Rejniak z ZPB im. Rewolucji 1905 roku 


przeszła na obsługę 8 krosien 


Wszystkie oddziały w ZPB im. 
Rewolucji 1905 roku udekorowane 
są proporczykami. 1650 robotni- 
ków pełni tu Warty Pokoju. Na 
Wartach tych wykonywane są do 
datkowe zobowiązania, które za. 
łoqa podjęła dia uczczenia II Kon- 
gresu Pokoju. 

Tow. Rejniak przybyła dziś o 
pół qodziny wcześniej do pracy i 
tłumaczy to prostymi słowami. 
„Jak i inni pełnię Wartę Pokoju. 
Chcę pracować lepiej na znak 
protestu przeciwko niecnemu 
postępowaniu rządu angielskiego, 
który mie dopuścił do odbycia 
Konąresu w Sheffield". 

Tow. Rejniak przeszła na obsłu- 
gę 8 krosien a prócz tego zobo- 
wiązała się podnieść wykonanie 
bazy ze 115 do 120 proc. Zobowiaza 
nie swe nie tyłko wykonała, ale i 
przekroczyła. 

ZMP-ówka Wrzeszcz, która wy 
rabiała baze w 86,2 proc, podnio- 


sła wykonanie do 101 proc. Tow. 
Szucińska i tow. Gałewska po- 
dniosły wykonanie bazy ze 126 do 
130 proc. Tow. Plotrowska, wielo 
krotna przodownica pracy, na 
Warcie Pokoju uzyskiwała 128 
proc. to jest o 2 proc. więcej ani-| 


żeli poprzednio. Tow. Piotrowska 
mówi: — Pracujemy  wydatniej, 
niż zazwvczaj, bowiem pragnie- 
my szczejze pokoju i przyjaźni ze 
wszystkimi narodami świata”. 
M. Stasiak, 
ZPB im. Rewołucji 1905 r. 


Na Wartach Pokoju pobito rekord 


Robotnicy Zakładów Przemysłu 
Bawełnianego im. Armii Ludowej 
w Łodzi już od dnia 4 bm. sta- 
nęli na Wartach Pokoju dla ucz- 
czenia II Światowego Kongresu. 

Warty Pokoju pemi na razie 
497 kobiet j 32 mężczyzn. Ofiarną 
pracą szczególnie wyróżnili się: 
ob. Angieszka Wyrzuc, która w 
dniu wczorajszym pobiła rekord 
przędzalni, wyrabiając swoją ba- 
zę w 135 proc. i ob. Józefa Fo- 
giel — 125,3 proc. 

Dekoracją zakładów i sał pro- | 


dukcyjnych gorliwie zajęły się 
tow. tow. Maria Szczebiecka, Ma 
ria Kowalczyk, Stefania Marcin- 
kowska, Teofila Grambo, Leoka- 
dia Szmyczak, Maria Maroszek i 
Bolesława Nowak. 

Zakładowy Komitet Obrońców 
Pokoju od dnia 15. 11. 1950 r. 
uruchomił trójki pokoju, które 
przydzielone do komitetów bloko 
wych prowadza w terenie akcję 
agitacyjno-uświadamiającą. ' 

Barbara Pukłewicz 


ZPB im. Armii Ludowej 
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Znakomity uczony francuski, wielki bojowiuk n pokój prol tryuwrce Joliot- 
Curie i świetny pisarz radziecki; który cały swój talen) oddał walce n pokój — 
Ilia Erenburg odpowiadają na entuzjastyczne powitanie ludności piotrkowskiej. 


Redakcja „Głosu“? Może powiecie 
nam, czy i kiedy będą »rzejeżdżały 
przez Łódź delegacje na Kongres do 
Warszawy ?... 

Takie zapytania otrzymywaliśmy 
w minionych dniach od naszych 
czytelników, którzg gorąco pragnę- 
liby ujrzeć i powitać w robotniczej 
Łodzi zagranicznych delegatów, uda 
jących się światowy sejm pokoju. 
Niestety, miasto nasze, choć stano- 
wi ważne ogniwo frontu pokoju, nie 
leżało na trasie pociągów kongreso 
wych. Pod tym względem „w czepeu 
urodzonym okazały się w wojewódz 
twie łódzkim Piotrków i Koluszki, 
które w ciągu dwóch dni miały zasz 
czyt gościć aż 3 pociągi nadzwyczaj 
ne, a w nich obrońców pokoju ze 
Zwiazku Radzieckiego i Vietnamu, 
Węgier i. Indonezji, Niemieckiej Re- 
publiki Demokratycznej i Włoch, 
Francji i Czechosłowacji, Chin Lu- 
dowych i - Ameryki Półmocnej, Danii 
i Urugwaju, Chile i Meksyku... 


W Piotrkowie 


Dłuższa chwila napięcia i na sta- 
cję wbiega zdyszany pociąg. Rozle- 
zają się dźwięki orkiestry, masy lu- 
dzi zgromadzonych na peronie wybu 
chają entuzjastycznymi okrzykami 
na cześć pokoju i jego obrońców, w 
otwarte okna wagonów, z których 
wychyłają się delegaci — pada deszcz 
wiązanek kwiatowych. 

Wśród głośnych owacji i wiwatów 
wyciągają się ręce robotników, chło- 
pów, kobiet i uczniów, szukając dło- 
ni posłów pokoju, z którymi każdy 
radby zamienić serdeczny uścisk: 

—- Witamy Was całym sercem! 

— Przekażcie Kongresowi nasze 
głębokie pragnienie pokoju! 


— Życzymy Wam owęcnych obrad! 
— Pamiętajcie, ze na Was zwró- 
świata! 

Wzruszeni gorącym przyjęciem de 


coue są oczy całegu 


legaci wznoszą okrzyki, które choć 
w różnych językach świata — dla 
wszystkich są zrozumiałe; niech ży- 


je pokój! Niech żyje przyjaźń i bra- 
terstwo narodów! 

Jeden z wagonów jest szczególnie 
oblężony przez  rozentuzjazmowaną 
publiczność. Ten mianowicie, w któ- 
rego oknie widać wysmukłą sylwet- 
kę znakomitego uczonego o świato- 


„Long live the peace” (Niech żyje 
pokój!) — oto hasło, które jednemu 
z polskich obrońców pokoju wpisu- 
je do pamiętnika Murzyn E. Iowan 
— duchowny katolicki 


Na trasie pociągów pokoju 


| wej sławie, niezłomnego bojownika | kie nam zgotowaliście., Jedziemy do 


| pokój — prof. Fryderyka Joltot- 
Curie. A obok niego zebrani na dwor 
cu dostrzegają z najwyższą radością 
postać wielkiego pisarza radzieckie- 
go, który cały swój talent i siły od- 
| dał świętej sprawie walki o pokój 
— [lig Erenburga. 

Z trudem przecisnawszy się do 0- 
kien tego wagonu, prosimy genial- 
nego uczonego i genialnego mistrza 
pióra, o kilka słów dla mieszkańców 
naszego miasta, dla czytelników na- 
szej gazety. 

Uściśnijcie wszystkich ser- 


decznie w moim imieniu —  oświad 

cz z uśmiechem prof. Joliot-Curie. 
— Przekażcie robotniczej Łodzi — 

mówi Iia Erenburg - moje pło- 
mienne pozdrowienia! 

Dołączają od siebie pozdrowienia 
delagaci Chin Ludowych i Niemies- 
kiej Republiki Demokratycznej, Ma- 
chają nam przyjaźnie ręką delegaci 
innych narodów, 

Wszyscy oni wspólnie z dele- 
gatami naszego kraju  rozpoczy- 
nają obrady nad utrwaleniem bez- 
pieczeństwa świata, Jesteśmy z ni- 
mi į przy nich — gorącym Sen*'em, 
płemienna myślą i bojowym czynem 
naszej pracy, która najlepiej doku- 
mentujemy swoją niezłomną wolę po 
koju... 


W Kutnie 


Godzina 4 nad ranem. Zwykle o 
tej porze dworzec kutnowski świe- 
ci pustkami, a z przyjeżdżających 
pociągów nikt prawie nie wysiada. 
W dniu wczorajszym jednak o go- 
dzinie tej 
ny ruch 

Na peron wkraczają tłumy ludzi: 


zapanował nagle ożywio 


kobiety, mężczyźni i młodzież, Na 
płaszczach ich widnieją niebieskie 
wstążeczki — symbol pokoju. To 
delegacje zakładów pracy i przed- 
stawiciele społeczeństwa kutnow- 
skiego przybyli na dworzec ze sztan 
darami i kwiatami. aby powitać, 


przejeżdżającą na II Światowy Kon 
gres Obrońców Pokoju, delegację 
bojowników o pokój Niemieckiej Re 
publiki Demokratycznej. 

Ludzi przybywa coraz więcej. Pe- 
ron z trudem może ich pomieścić. 
Twarze ich są radosne i pełne wy- 
Nagle powietrze prze- 
szywa świst lokomotywy. Wszystkie 
qłowy gwałtownie zwracają się w 
stronę nadbiegającego pociągu. 
Jadą! 
radosne głosy. 


czekiwania. 


jada! — odzywają się wokoło 
Pociąg wieżdża na 


stacje i powoli zatrzymuje się. 
| Niech żyje II Światowy Kongres 
Obrońców Pokoju", „Niech żyje Nie 
miecka Republika Demokratyczna” 
zrywa się potężny i zgodny okrzyk. 
— Pokój! Pokój! Pokój! 
Przewodniczący delegacji Niemie- 
ckiej Republiki Demokratycznej ze 
wzruszenia drżącym głosem oświad 
czą: „Muszę stwierdzić, że nie spo- 
dziewaliśmy się o tak wczesnej po- 


rze tak serdecznego powitania, ja- 


Nowe horyzonty w medycynie 


otworzyła nauka znakomitego uczonego radzieckiego prof. Pawłowa 


rżodującą nauką w- świecie 

jest nauka radziecka. Doty- 
czy to wszelkich gałęzi wiedzy, 
między innymi również nauk ści- 
śle biologicznych oraz lekarskich. 
Najlepszą ilustracją tego w biolo- 
gii są wiekopomne odkrycia Mi- 
czurina i jego ucznia Łysenki, w 
medycynie zaś — nauka Pawłowa 
o ofiruchach warunkowych, Obaj 
genialni uczeni radzieccy, Miczu- 
rin i Pawłow, byli przedstawicie- 
lami materialistycznego kierunku 
w naukach przyrodniczych. 

Dzięki Miczurinowi, Łysence i 
ich współpracownikom zostały 
obalone panujące dotąd teorie 
idealistyczne — Mendla, Morga- 
na i Weissmanna. Dzięki zaś Pa- 
włowowi oraz jego szkole udaje 
się zgłębić coraz bardziej mate- 
rialne podłoże i istotę procesów 
psychicznych człowieka. Zarów- 
no Miczurin, jak i Pawłow mo- 
gli wykazać nierozerwalną łącz- 
ność ustrojów z ich środowi- 
skiem i wzajemną ich współzależ- 
ność. Pozwoliło to badaczom o 
podejściu materialistyczno - dia- 
lektycznym porzucić bierne i wy- 
czekujące stanowisko wobec świa 
ta otaczającego, jakie w wielu je- 
go przejawach zajmowali wy- 
znawęy kierunku idęalistycznego, 
izająć postawę czynną względem 
zjawisk w przyrodzie i w ustro- 
jach. 

To samo odnosi się do medy- 
cyny, w której dzięki nauce Pa- 
włowa poznaliśmy nierozerwalną 
łączność fizjologiczną narządów 
ze sobą i z układem nerwowym 
(tzw. teoria nerwizmu), co pozwa 
la nam mówić raczej o chorobach 
ustroju, aniżeli poszczególnych na 
rządów oraz o przeważającej ro- 
li ośrodkowego układu nerwowe- 
go (nauka Bykowa o wpływie ko- 
ry mózgu na narządy wewnętrz- 
ne). Zmienia to też i sposób na- 
szego postępowania leczniczego. 
Jak z powyższego wynika, ważną 
jest rzeczą poznać podstawy tak 
doniosłej nauki Pawłowa. 

Trudno w krótkich słowach, 
zwłaszcza popularnych, przedsta- 


A Prof. dr 


kufemiusz Herman 


kierownik kliniki chorób 
nerwowych Akademii 


Medycznej w Łodzi l} 
Grs- e "R FOR ZEŃ 


wić tę naukę. Toteż ograniczymy 
się jedynie do naszkicowania se- 
dna rzeczy o tak zwanych odru- 
chach warunkowych Pawłowa. 


Co to jest w ogóle odruch? Od- 
ruch jest to bezpośrednia odpo- 
wiedź ustroju na zadany bodziec, 
tj. podrażnienie, bez udziału świa 
domości. Jeśli np. psu podajemy 
pokarm i wówczas gruczoły Śli- 
nowe zaczynają wydzielać ślinę, 
to jest to odruch ślinowy. Jeśli 
uderzamy w ścięgno rzepkowe i 
podudzie prostuje się względem 
uda, to jest to odruch kolanowy. 
Takie odruchy proste, przebiega- 
jace w jednakowy sposób i będą- 
ce bezpośrednią odpowiedzią na 
podrażnienie nazywamy zgodnie 
z Pawłowem odruchami bezwa- 
runkowymi, a bodźce, które je wy 
wołują, bodźcami bezwarunkowy 
mi, Odruchy te są wrodzone, z ni 
mi przychodzi człowiek i zwierzę 
na świat i zachowuje je w warun 
kach prawidłowych przez całe ży 
cie. Jeśli jednakże obok bodźca 
bezwarunkowego (np. podawanie 
pokarmu) stosować jednocześnie 
lub w krótkim czasie inny do- 
wolny bodziec obojętny, to po sze 
regu doświadczeń takich bodziec 
obojętny będzie wywoływał ten 
sam odruch, co bodziec bezwarun 
kowy. Przykład: jeśli przy kar- 


mieniu psa w krótkim czasie 
przedtem zastosować jakiś 
dźwięk np.dźwięk trąbki, to po 


pewnym czasie sam dźwięk trab- 
ki wywołuje u psa wydzielanie 
śliny, tj. odruch ślinowy. Taki od 
ruch, wywołany przez bodziec o- 
bojętny (dźwięk) dla samego aktu 
karmienia, jest już odruchem 
warunkowym. Bodźcami warun- 
kowymi mogą być dowolne pod- 
niety, jak' np. smakowe, węcho- 


o a 


we, wzrokowe, słuchowe, dotyko- 
we, bólowe i inne. 

Takie odruchy warunkowe, opi 
sane po raz pierwszy przez Pawło 
wa, grómadzą się w ciągu życia 
osobniczego zwierzęcia i człowie- 
ka w pólkulach mózgowych. Zna- 
czenie odruchów warunkowych 
polega na tym, że bodźce ze- 
wnętrzne, wywołujące odruchy 
bezwarunkowe (jak np. pokarm 
w odruchu ślinowym), w określo- 

nych warunkach wiążą się czaso- 
wo z licznymi zjawiskami środo- 
wiska otaczającego. Za pomocą 
odruchów warunkowych, które 
stanowią tak zw. pierwszy układ 
sygnałowy, bowiem bodźce wa- 
runkowe są dla ustroju sygnała- 
mi, mógł Pawłow ustalić prawa, 
rządzące wyższą czynnością ner- 
wową zwierząt i ludzi. Prawami 
tymi są zjawiska pobudzenia i 
hamowania, promieniowania i 
skupienia, wreszcie wzajemnego 
wpływu (tzw. indukcji). 

Chodzi o to, iż hamowanie po- 
wstałe w jednym miejscu kory 
mózgowej wywołuje pobudzenie 
w innym, i odwrotnie — pobudze 
nie staje się przyczyną hamowania 
w innym obszarze. Oba więc te 
zjawiska pobudzenia i hamowa- 
nia, chociaż są sobie przeciwstaw- 
ne, wiążą się ściśle ze sobą, sta- 
nowiąc dwie strony jednego me- 
dalu lub, jak się wyraża Pawłow, 
hamowanie jest podszewką pobu 
dzenia. Dzięki temu zjawisku, iż 
pobudzenie powoduje hamowa- 
nie, komórki nerwowe mogą Ww 
okresie hamowania wypoczywać; 
jeśli hamowanie na skutek dłu- 
gotrwałego pobudzenia rozprze- 
strzenia się na cały mózg, wów= 
czas występuje sen. 

Czynnością półkul mózgowych 
kierują dwa podstawowe prawa: 

prawo promieniowania i 

koncentracji, hamowania i 
pobudzenia. 

prawo ich 

wpływu na 
dukcji, 

Promieniowanie polega na tym, 
że proces hamowania, lub pobu- 


wzajemnego 
siebie, tj. in- 


Warszawy, ażeby: na II Światowym 
Kongresie Obrońców Pokoju poka- 
zać światu, że naród. niemiecki mi- 
łuje pokój i że będzie o niego wy- 
trwale walczył. Pragnieniem na- 
szym jest, ażeby jak najbardziej za 
cieśnić przyjaźń między narodami 
polskim i niemieckim. My ludzie 
miłujący pokój, pokój ten na pewno 
wywalczymy. Stanowimy siłę, z 
którą muszą liczyć się podżegacze 
wojenni. Od ich szaleńczych zamia 
rów rozpętania nowej wojny odwie- 
dziemy ich naszym twardym i zde 
cydowanym stanowiskiem" 

Przy dźwiękach orkiestry i potęż- 
nych okrzykach na cześć II Świa 
towego-Kongresu Obrońców Poko- 
ju, pociąg z deiegacją Niemieckiej 
Republiki Demokratycznej odjechał 
w kierunku Warszawy. 


Delegacja Chin Ludowych jest szcze 
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rze wzruszona serdecznym przyjęciem 


Ludzie Konśresu Warszawskiego 


Radzieccy bohaterowie pracy 


Praca i pokój — są to pojęcia 
nierozdzielne. Dlatego też radziec 
cy bohaterowie pracy; stachanow 
cy i nowatorzy stoją w pierw- 
szych szeregach bojowników o po 
kój, Znajdujemy wśród ich na- 
zwiska znane szełoko nie tylko 
w Związku Radzieckim, nazwiska 
stanowiące dziś symbole najbar- 
dziej ofiarnej, twórczej i wydaj 
nej, pokojowej pracy dla dobra 
ludzkości 

Delegat na I! Światowy Kon- 
gres Obrońców Pokoju Ałeksander 
Czutkich, majster techniczny Mo- 
skiewskiego Kombinatu Przemy- 
słu Wełnianego, laureat Nagrody 
Stalinowskiej i deputowany do 
Rady Najwyższej ZSRR — stano 
wić może przykład i wzór socja- 
listycznego stosunku do pracy. 

Stachanowiec i racjonalizator 


przemysłu włókienniczego | stał 
się jednym z inicjatorów potężne 
go ruchu współzawodnictwa tej 


ważnej gałęzi przemysłu, pory- 
wając swym zapałem Szerokie 
rzesze robotników ńie tylko w 
Kraju Rad, ale również w Pol- 
sce i innych krajach demokracji 
ludowej. 

Wybrany delegatem na Kon- 
gres Pokoju Aleksander Czutkich 
oświadczył: „Szczęście i przysz- 
łość ludzkości spoczywają na- 
szych rękach. Będziemy walczyć 
ze wszystkich sił o to,.aby nasze 
ręce nie potrzebowały odrywać 
się od warsztatów pracy, aby u- 
chwycić za broń“. 

Bohaterka Pracy Socjalistycz- 
nej, pierwsza traktorzystka 
Związku Radzieckiego, Pasza An- 
gelina — dokonała olbrzymiego 
przełomu. Dowiodła ona, iż kobie 
ta radziecką zdolna jest dorów- 


dzenia rozprzestrzenia się na ota- 
czające części mózgu, koncentra- 
cja polega na skupieniu tych sta- 
nów, Indukcja opiera się na tym, 
że przy koncentracji procesu po- 
budzenia powstaje zjawisko ha- 
mowania, i odwrotnie, przy hamo 
waniu — zjawisko pobudzenia, 
W ten sposób powstaje ruch tych 
zjawisk w korze mózgu. 


Jeśli wyobrazimy sobie, że skle 
pienie czaszki jest zbudowane z 
przeźroczystego szkła, zaś stan 
podrażnienia ujawnia się jako 
czerwień, stan hamowania — ja- 
ko światło niebieskie, to widocz- 
na byłaby wówczas dwubarwna 

mozaika, ciągła gra czerwieni i 
błękitu. Życie psychiczne człowie 
ka różni się od wyższych czynno- 
ści nerwowych zwierzat tym, że 
człowiek korzysta jeszcze z tzw. 
Il układu sygnałów, polegającego 
na korzystaniu z symbolów, tj 
znaków, jakimi są mowa, pismo, 
rysunek itd., bowiem te ostatnie 
stanowią również bodźce, wywo- 
łujące odruchy warunkowe. 


Znaczenie nauki Pawłowa na 
skutek stworzenia materialistycz- 
nego podłoża dla czynności nerwo 
wych jest tak wielkie, że nie ma 
dziedziny w medycynie, w której 
nauka ta nie otwierałaby nowych 
horyzontów. * 


| 


nać mężczyźnie, a nieraz nawet 
i przewyższyć go w trudnej i od 
powiedzialnej pracy. Za jej przy 
kładem tysiace kobiet. radzieckich, 
a dziś również i polskich prowa 
dzi traktory — czołgi pokoju. 

Pasza Angelina broniąc poko- 
ju, bromić będzie na Kongresie 
Warszawskim plonów swej ofiar- 
nej pracy. y 

2.400 wrzecion obsługuje. przo- 
downica Głuchowskiego Kombina 
tu Bawełnianego im. Lenina -— 
Lubow Ananiewa. Przeszło dwu- 
dziesfoletnie doświadczenie swej 
pracy przekazuje ona młodym 10 
botnicom. Uczestnicząc w Il Km 
gresie Zwizzków Zawodowych w 
Polsce, Ananiewa odwiedziła łódz 


kie zakłady włókiennicze zapozna 


jąc polskie prządki z własnymi 
metodami pracy. 

Dwukrotna Bohaterka Pracy 
Socjalistycznej, Bast;  Bagirowa 
— grupowa kołchozu im. Wo- 


roszyłowa w okolicach Baku 
rokrocznie wykonuje plan produk 
cyjny w 300 — 400 procentech. 
Zbiory bawełny kończy grupa Ba 
girowej o miesiac wcześniej, niż 
inne grupy. 

Basti Bagirowa, delegatka ra 
Kongres Pokoju, wie dobrze, że 
stanowiące jej dumę pola śnieży- 
stej bawełny trzeba chronić rie 
tylko przed posuchą, lecz i przed 
niszczycielską pochodnią wojny 

| — dlatego walczy o pokój. 


Jorge Anaao a dp 


Na Krakowskim Przedmieściu 
spotykamy smagiego 
o czarnych palacych oczach i mo: 
cno wijących się włosach. To zna 
ny pisarz brazylijski, JORGE 
AMADO, którego wiele książek 
zostało już przełoźżońych na ję: 
zyk pólski. 

Autor „Świtu Brazylii“ 
służony bojownik postępu, 


— za- 
wybit- 


szych i spędza czas m. 
gladaniu Warszawy. 

„Kongres, | który odbędzie się tuu 
Was — mówi Amado — będzia 
miał olbrzymie znaczenie dla 
wszystkich narodów walczących o 
pokój, będzie miał wielkie zna- 
czenie dla narodów Ameryki Po- 
łudniowej, dla mojej ojczyzny, Bra 
zylii. Fakt, że odbedzie się on w 
Warszawie, umożliwi delegatom 
krajów Ameryki Południowej, kra 
jów znajdujących się pod straszii 
wą presją imperializmu amery- 
kańskiego, zobaczenie jak strasz: 
ną rzeczą jest wojna, którą z sobą 
niesie imperializm — zobaczą to 
na ruinach Waszej bohaterskiej 
stolicy“. 

Amado podejmuje przerwaną na 
chwile rozmowę: „Równocześnie 
fakt, że Kongres odbędzie się w 
Warszawie, pokaże delegatom kra 
jów Ameryki Południowej drogę, 
która prowadzi lud do wolnej i pa 
kojowej pracy... 


Do obrad Kongresu Pokoju 
przyłączy swój głos kraj najstar 
szych kultur, a jednocześnie kraj 
największej hodźi — Indie. Jest 
to głos setek milionów * Hindu- 
sów, którzy zostali strąceni na 
dno ciemnoty, głodu, wyzysku i 
zacofania. Naród hinduski wie 
dcbrze, że tylko obóz broniący 
pokoju i niezależności narodów za 
pewni mu drogę do lepszej, ja- 
śniejszej przyszłości. Dlatego też 
wysłał na Kongres Pokoju wielo- 
osobową reprezentację. 

Jednym z delegatów hinduskich 
jest czołowy: publicysta postępo- 
wy Romesh Thapar, który cały 
swój talent poświęcił walce o ja- 
śniejszą przyszłość ludu hinda- 
skiego, mobilizując go do walki o 
światowy pokój. 

„Wytyczne II Światowego Kon 


gresu Obrońców Pokoju — mówi 
Romesh Thapar — wskażą nam 
drogę do dalszej walki o szczę- 


ście ludów kolonialnych, które 
pragną pokojowym wysiłkiem 
podnieść się z  wielowiekowego 
zacofania, zbudować lepsze ju- 
tro“. 

Przedstawicielka kobiet hindu- 
skich, które równie aktywnie, jak 
ich mężowie i bracia, walczą 0 
szczęście swych dzieci, jest Gita 
Banerjea, reprezentantka Bengal 
skiej Ligi Kobiet  Demokratycz- 
nych. 


mężczyznę | 


ny działacz ruchu pokoju przyje: | 
chał na Kongres jeden z pierw-| 
in. na o0- 


| 


„Kongres, który odbędzie się w 
Warszawie — mówi dalej wieiki 
pisarz — zyskał sobie nazwę par- 
lamentu ludów, ten Kongres da na- 
rodom potężną broń, która przy- 
niesie im zwycięstwo, która narz 


ci pokój* 


Indie — Południowa Afryka... 


Afryka TAAA, to kraj ko 
lonialnego ucisku ogromnej więk 
szości ludności, którą. stanowi 
ludność murzyńska, pozbawiona 
elementarnych praw. Faszystow- 
ski rząd Malana wprowadził w 
Południowej. Afryce ustawy raso- 
we wzorowane na ustawach hi- 
tlerowskich. Masy ludności mu- 
rzyńskiej oraz setki tysięcy Hin 
dusów, również pozbawionych 
praw politycznych w Południowej 
Afryce, prowadzą walkę o lepsze 
warunki życia i występują prze- 
ciwko polityce rządu związanego 
z podżegaczami wojenny: 

Wśród 5-0sobowej R Po 
łudniowej Afryki na II iatowy 
Kongres Obrońców Pokoju . znaj- 
duje się student Rissik Haribhai 
Desai. Reprezentuje on Hinduski 
Kongres Młodzieży Południowej 
Afryki, Organizacja ta wchodzi 
w skład niedawno utworzonego 
Tymczasowego Komitetu Obroń- 
ców Pokoju Południowej Afryki, 

Rissik Haribhai Desai stwier- 
dza, że organizacja ta reprezentu 
je przytłaczającą większość naro- 
du południowo - afrykańskiego, 
który walczy o swe prawa naro 
dowe. „Walka o trwały pokój — 
mówi delegat południowo-afrykań 


ski — obejmuje w naszym kraju 
coraz szersze warstwy społeczeń 
stwa.“ 


CZASOPISMA RADZIECKIE 


Zaprenumerować można na rok 


1951 u każdego przewodniczącego za- 


kładowego koła TPPR lub bezpośrednio w rozdzielniach PPK „Ruch”, 


Ponadto wpłaty na prenumeratę 


przyjmują wszystkie urzędy i agen. 


cje pocztowe w kraju, Klrhy Międzynarodowej Prasv i Książki i księgar= 


nie „Domu Ksiażki. 
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WAŻNIEJSZE TELEFONY: 

22 — Pow. Kom, M. O. 

31 — Pow. Ruda Narodowa: 
32 — Pow. Zukł. Elektryczny 
33 — Miejski Posterunek MO 

41 — Straż Pożarna f 
50 — Miejska Rada Narodowa 
102 — Prezydium Pow. Rady 

Narodowej 
91 — Urząd Zdrowia 
108 — Pow. Zakł. Ubezp, Wzajem 
nych, al. Narutowicza Nr 29 

20 — Szpital Powiatowy 

34 — Ubezp Społeczna 

T — Walenta Apteka 

52 — Chącińska, Apteka 

106 — Apteka „Pod Orłem" 
90 — Pogotowie Sanit. PCK 
89. — Polski Czerwony Krzyż 

(PCK) s 


Mieszkańcy 


3 


witają Il 


Meldunki napływające donoszą 


"o tym, jak mieszkańcy miast i wsi 


województwa łódzkiego witają 
obrady II Światowego Kongresu 
Obrońców Pokoju. 


. BAWA MAZOWIECKA 


/ Na odbytym w dniu 15 bm. po 
siedzeniu Miejskiego Komitetu 
Obrońców Pokoju w Białej Raw- 
skiej obecni podjęli na czes: T' 
Światowego Kongresu Pokoju sze 
reg zobowiązań. I tak — zobowią: 
zano się wykonać plan skspu za 
miesiąc listopad oraz przekazać 
wszystkie zaległości podatku grun 
towego (w zbożu) w stu procen: 
tach do dnia 20 bieżącego miesią- 
ca. Członkowie Miejskiego Komi: 
tetu Obrońców Pokoju zobowią* 
zali sie ponadto wykonać z jednej 
tony cementu krawężniki, celem 
ułożenia ich na jednej z ulic Tym 
samym roboty uliczne zostaną wy 
konane do dnia 30 bm. 


Na zebraniu zakładowego Ko- 


Redakcja | Administr, „Głosu |mitetu Obrońców Pokoju przy 


Kutnowskiego* mieści się w 
Kutnie przy ulicy Narutowicza 2. 
tel. 217. 


PZZ w Rawie Maz. pracownicy po 
stanowili wyprowadzić sprawy 
biurowe na bieżąco oraz wyłado* 


Plenum Komitetu Powiatowego PZPR w Sieradzu 


obradowało nad sprawami 
szkolenia ideologicznego 


W Sieradzu obradowało V Ple- 
num Komitetu Powiatowego PZPR 
z udziałem aktywu miejskiego i te- 
renowego. 
sprawa masowego szkolenia ideolo- 


giczńnego na terenie powiatu. Nara- | usprawnieniem 
dy otworzył I sekretarz Kom. Pow.|na przyszłość. 


PZPR, tow, Wrotniak. 


cia i braki, które występowały na 
odcinku szkolenia. 
Po referacie, w 3-godzinnej dys- 


Tematem obrad była | kusji zastanawiano się nad dotych- 


czasowymi niedociągnięciami i nad 
rac szkoleniowych 
Dyskusję podsumo- 
wał II sekretarz Kom Pow. PZPR 


Referat. na temat szkolenia ideolo | tow. Pęczek, który dał wytyczne na 


gicznego wygłosił 


który szeroko omówił sprawę szko-| ' Na zakończenie została 
lenia ideologicznego jako podstawo| uchwała, 


tow. W rotniak, | dalszy okres pracy szkoleniowej. 


przyjęta 
która zostanie przesłana 


wego oręża walki z wrogiem klaso|do wszystkich gminnych i miejskich 
wym. Mówca przedstawił osiągnię- | komitetów PZPR. 


Ślodem poszy ch oróuzkutów 
Budowlane Przedsiębiorstwo Powiatowe 
"eo" wyjaśnia | 


Przed kilkoma dniami na ta- 
mach naszej gazety ukazał się 
artykuł pt. „Powiatowe Biuro 
Budowlane w Rawie Mazowiec- 
kiej winno usprawnić swą pra- 
ce". Korespondent z Rawy Ma. 
zowieckiej we wzmiance tej 
krytycznie ustosunkoówał się do 
pracy wymienionego przedsię- 
biorstwa, zwracając między in- 
nymi uwagę na zwiększenie 
kosztów budowy w związku z 
nieprzemyślanym wykonaniem 
otworów okiennych przy budo- 
wie obory w Kuczyźnie, W 
sprawie tej Budowlane Przed. 
siębiorstwo Powiatowe w Ra- 
wie Mazowieckiej nadesłało wy- 
jaśnienie, w którym m, in. po. 
daje ćo następuje: 


zgodne z planem, co stwierdziło 
Biuro Projektów Architekto- 
nicznych w Łodzi w czasie kon- 
troli w Kuczyźnie. Prawdą jest, 
że nasze przedsiębiorstwo mu- 
siało przerabiać te otwory, po- 
nieważ stolarka zamówiona 
przez Wydział Leśnictwa i 
Rolnictwa przy Prezydium 
Woj. R. N. w zakładach stolar- 
skich w Piotrkowie nie odpo. 
wiadała właściwym  rózmia- 
rom“, 

Wyjaśnienie Budowlanego 
Przedsiębiorstwa Powiatowego 
w Rawie Mazowieckiej wskazu- 
je na instytucję, która w poru- 
szanej sprawie ponosi odpowie- 
dzialność za niewłaściwe wyko- 
nanie zamówienia, co w efekcie 


„Obora została wykonana we- | wpłynęło na zwiększenie wydat 
dług Mmadesłanego projektu i|ków przy budowiei opóźnienie 


otwory,.o których mowa, 


są | jej wykonania. 
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GŁOS KUTNOWSKI 


miast i wsi województwa łódzkiego 


Światowy Kongres Pokoju 


wać 230 ton paliwa. Utworzone 
zostały Warty Pokoju. 

15 bm. odbyła się w Tartaku 
Konewka masówka z udziałem ca 
łej załogi. Referat okolicznościo* 
wy wygłosił tow. Ropa. Nastrój 
panował entuzjastyczny, okrzyki 
wznoszono na cześć II Światowego 
Kongresu Pokoju. W Czynie Po- 
kojowym robotnicy tartaku przy- 
ięli zobowiązanie podwyższenia 
na wszystkich oddziałach miesięcz 
nego planu produkcyjnego o 50 
procent. W 13 oddziałach produk- 
cyjnych zaciąsnięto 20 Wart Po- 
koju, w biurach — 7. 


Tego samego dnia pracownicy 
Gminnej Spółdzielni „Samopomoc 
Chłopska“ w Nowym Mieście po- 
stanowili w czasie od 15 do 30 bm. 
pracować jedną godzinę dziennie 
dłużej, księgowi zaś — dwie. Osz- 
czędności uzyskane tą drogą wy” 
niosą 2.844 złote, - 


Członkowie Gminnego Komite- 
tu Obrońców Pokoju w Budzisze* 
wicach postanowili obsłużyć w 
ciągu jednego dnia wszystkie gro” 
mady w celu zapoznania ludności 
ze znaczeniem II Światowego Kon 
gtesu Obrońców Pokoju. 


PGR JEŻÓW I KOBIERZYCKO 


Celem uczczenia obrad Kongre- 
su "robotnicy PGR Jeżów gminy 
Krokocice podjęli rezolucję. w któ 
rej zobowiązują się zlikwidować 
analfabetyzm, orkę zimową wyko- 
nać o 10 dni prędzej, omłoty zbóż 
czimych zakończyć w terminie 6 
trzy dni krótszym. 

Robotnicy PGR  Kobierzycko 
nagromadzą kamienie i żwir ce 
lem naprawienia nawierzchni ha 
podwórzu i przygotują płyty chod 
nikowe na chodniki, 


KUTNO 


Dnia 15 bm. we wczesnych go- 
dzinach rannych przez Kutno prze 
jeżdżała delegacja Niemieckiej 
Republiki Denlokratycznej, Dele- 
gację witali na dworcu przedsta* 
wiciełe zakładów pracy, organizá- 
cji masowych, szkół i społeczeń- 
stwa. Przemówienie powitalne wy 
głosił<„uczeń: Liceum: Administra- 
cyjno-Handlowego w Kutnie, kol: 
Henryk Kłonowski. W imieniu 
delegacji niemieckiej przemawiał 
do zgromadzonych przewodniczą* 
cy delegacji. Powiedział on, że de- 
legaci Niemieckiej Republiki De- 
mokratycznej jadą do Warszawy 
po to, aby zadokumentować nie- 
złomną wolę narodu niemieckiego 
zapewnienia trwałego pokoju i po- 
głębienia przyjaźni naszych naro- 
dów. Po 10-minutowym postoju, 
delegaci NRD udali się w dalszą 
drogę, żegnani serdecznie. 

Podczas uroczystości otwarcia 


kursów szkolenia partyjnego w 
Krośniewicach i Łaniętąch ' stu- 
chacze podejmowali zobowiąza” 
nia z okazji rozpoczęcia w War- 
szawie obrad 11 Światowego Kon* 
gresu Obrońców Pokoju. 


ŁOWICZ 


Rolnicy gminy Jeziorko, pów 
łowickiego, postanowili dokonać 
masowej dóstawy zboża do PZGS 
w Łowiczu. Odstawa ma się odbyć 
pod hasłem. „Rolnicy gminy Jezior 
ko dla uczczenia II Światowego 
Kongresu Obrońców Pokoju". Od- 
stawa odbędzie się na 150 furman- 
kach. udekorowanych transparen* 
tami i zielenią. 


W licznych zakładach przemy” 
słowych, instytucjach i na wsi 
świat pracy przystąpił do pełnie“ 
nia Wart Pokoju. Z dotąd otrzy” 
manych meldunków wynika, że w 
pow, łaskim Warty Pokoju pełni 
948 pracowników, w pow. łódz- 
kim — 524, w. pów. skierniewie- 
kim — 399, w Ozorkowie — 2924 
i Zduńskiej Woli — 1200 robotni- 
ków i pracowników umysłowych. 
Pełniący Warty Pokoju mają na 
rękach biało-czerwone opaski. Ta 
kiegoż koloru proporczyki widnie 
ją na ich warsztatach i biurkach. 
Szereg robotników osiągnęło już 
na Wartach Pokoju poważne suk- 
cesy produkcyjne. Jel. 


W Rawie Mazowieckiej 
rozpoczęto budowę 


Domu Partyjnego PZPR 


W Rawie Mazowieckiej w 
centrum miasta przy” ul. Koś. 
ciuszki rozpoczęto budowę gma- 
chu dla Komitetu Powiątowego 
FZPR. Będzie to pierwszy Dom 
Partyjny na terenie wojewódz- 
twa łódzkiego, f 

Budowę Domu. Partyjnego w 
Rawie Mazowieckiej prowadzi 
Państwowe Przedsiębiorstwo 
Budowlane z Piotrkowa, Do tej 
pory wykonane zostały. prace 
ziemne, przy których udział 
brało wiela pracowników róż- 
nych zakładów pracy w Rawie. 

"Zgodnie z planami w bieżą. 
cym miesiącu przeprowadzona 
będzie budowa murów," które 
podciągnięte zostaną pod dach. 

i (K. M.) 


Przygolowan 


3 grudnia br. zgodnie z uchwałą Ra- 
dy Ministrów, zostanie przeprowadzony 
Narodowy Spis, Powszechny, obejmujący 
spis ludności z uwzględnieniem zawo- 
dów, spis zamieszkałych mieszkań, nie= 
ruchomości i gospodarstw rolnych. 

Przygotowania do spisu są w pełnym 
toku. W województwie łódzkim cało: 
ścią prac związanych ze spisem zajmu- 
je się Prezydium Wojewódzkiej Rady 
Nurodowćj, a -fuukcję komisarza spiso- 
wego województwa łódzkiego pełni zas 
stępca przewodniczącego Prezydium Ra- 
dy, tow. Edward Ałaszewski, 


Teren województwa łódzkiego podzie 
lono nu 7,531 obwodów spisowych, Po- 
nad 9,000 komisurzy spisowych przecho- 
dzi 16-godzinne przeszkolenie na 146 
kursach, zorganizowanych przez władze 
spisowe, Na kursach tych uczestuicy ż6- 
poznają się z techniką przeprowadzania 
spisu, z przepisami prawa spisowego, 
przy czym szczególny nacisk kładzie się 
na zachowanie tajemnicy spisu. Dane 
dotyczące osób prywatnych, ich mienia, 
przychodawości gospodarstw, ilości in- 
wentarzą żywego i martwego w żadnym 
wypadku me mogą być ujawniane ani 
władzom publicznym, ani też instytu- 
cjom, czy osobom prywatnym i przezna- 
czone są wyłycznie do celów _statystycz: 
nych. 


Zadaniem Narodowego Spisu Po: 
wszćchnego” jest ustałenie: ilości Tudno: 
ści i jej struktury zawodowej, Ma on 
stwierdzić, w jakich warunkach miesz- 
ka ludność miast i wsi. Spis ten, przepro 
wadzany w pierwszym etapie realizacji 
Planu 6-letniego, musi dać, nam pod 
stawe do jeszcze lepszego planowania na 
przyszłość, musi dać wytyczne dla cen: 
tralnych władz przemysłowych 1 bandlo- 
wych do lepszego planowania i zaspoka» 
jania, potrzeb niilionowych rzesz ludno: 
ści pracnjącej. i 

Niezwykle ważne znaczenie ma część 
spisu dotycząca gospodarstw tolnych za- 
równo prywatnych, jak i państwowych 
i spółdzielni produkcyjnych, a to że 
względu na to, że dane statystyczne, 
którym operujemy na tym odcinku, wy 


Brzeźno pogłębia przyjaźń 
„ polsko-radziecką 


W. Brzeźnie odbyła się uroczysta 
akademia, na której referat o przy- 
jaźni i współpracy narodów polskie 
go i radzieckiego wygłosiła ob. Mi 
kołajewska. f 


Część artystyczna wykonana zo- 
stała przez młodzież szkolną i mło- 
dzież ZMP. Na zakończenie akade 
mii miejscowy chór odśpiewał Pieśń 
Pokoju i Międzynarodówkę. 


Władysław Rymkiewicz 


Ziemia wyzwolona 


Powieść 


Oczy wszystkich obróciły się na Michała, który poczerwieniał, 
jak panna. — Długo ja tu nie pobede Póki woda nie opadnie... 

— A ten wciąż swoje — przerwał Sarniuk. — Znamy tę śpiew- 
kę. Nie bój się, bracie, dużo wody na Żuławach. roboty nie zabrak- 
nie. Popracujesz tu, zobaczysz niejedno. Przyjdzie chwila, że sam 


zrozumiesz. gdzie twoje miejsce. 


Sołtys Frela zastąpił drogę Anteckiemu, śpieszącemu do łodzi. 
— Ja to mam do was interes. towarzyszu. 
— Proszę — powiedział zatrzymując się Antecki. — Słucham 


was 


Mamy, wiecie, biedę w gminie z wójtem i Samopomocą. Żeb 


to się dało załatwić po linii partyjnej, to pószło by może prędzej. 


— Mówcie, słucham. 


Antecki obejrzał się na ludzi, rozmawiających na pomoście. ujął 
sołtysa pod ramię i oddalił się z nim w kierunku łodzi na rozlewis- 


kach. 


W kilka dni po uruchomieniu porapy Janik osadził w gruncie 


na rozlewisku wodowskaz i centymetrową miarkę i obserwował, 
jak poziom wód na jego polderze obniża się co dzień o pięć do ośmiu 


centymetrów, jak to przewidział technik Antecki. 


Można to było 


zauważyć i bez wodowskazu, patrząc na wał, który wynurzał się 
jak grzbiet wieloryba. Również od strony szosy widać było, jak 
wóda cofa się i odpływa. Osadnicy z Łukaszewa chwalili Janika, 
że się tak gracko spisał Janikowi sprawiło to przyjemność. Na pro- 


śbę sołtysa Freli zgodził się obsługiwać i dozórować pompę, 


i 
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póki 


woda nie apadnie. Potem jednak zamierzał wyruszyć w drogę. Uwa 
żał się za wolnego obywatela świata. 

W listopadzie woda na polderze ópadła i spłynęła do zachwasz- 
czonych i zamulonych rowów. Pola jak okiem sięgnąć były zaroś- 
Diete. wysoką po pas trzciną. tatarakiem, sitowiem, które z. ostrym 
chrzęstem i szelestem kładło się pod uderzeniami wiatru. Pierwszy 
etap odwodnienia był więc ukończony, Janik jednak, wbrew swym 


zapowiedziom nie zbierał się jekoś do wyjazdu. Na 
Stary przeziębił się przy młócce, 
leżał w łóżku. Janik uważał, że nie wy 


stanęła choroba Samolińskiego. 
tozchorował sie ciężko i 


przeszkodzie 


pada teraz zostawiać Bronki samej na gospodarstwie. Był to jed- 


nak tylko pozór. W gruncie rzeczy 


żal mu było rzucać robotę przy 


pompie, do czego, zresztą, nie przyznawał się w duchu nawet przed 


samym sobą. Ale gdy ogarniał spojrzeniem odwodnione 


tereny 


swojego polderu, wówczas zdejmowała go duma, że razem z Frelą 


odwalili taki kawał roboty. 


Zarazem był też ciekaw, jak potoczą 


się sprawy dalej. Sarniuk napomknął mu już o konieczności reno- 
wacji wałów, wykoszeniu i odmułeniu rowów i zamianie pompy 
parowej na elektryczną. Słowem, roboty melioracyjne nie były je- 
szeze ukóńczone i wszystko wskazywało na to, że przyszła wiosna 


postawi przed polderem w Łukaszewie nowe, poważne 


zadania, 


Życie nie stało w miejscu na Żuławach Sprawy posuwały się na- 
przód i to zarówno w gospodarce, jak i w polityce. A może nawet 


przede wszystkim w polityce. 


Razu pewnego, w połowie listopada, wpadł do chorego Samoliń- 
skiego wzburzony sąsiad Poncyliusz z „Głosem Wybrzeża“ w ręce. 


Pobladła twarz prezesa Koła Gromadzkiego 


„Samopomocy 


Chłopskiej”, twarz o wykrzywionych ustach i opuszczonej powiece 
lewego oka wydawała się bardziej ponura, niż zwykle. 

— Czytajcie no! — podsunął Samolińskiemu gazetę pod nos. 

Samoliński dźwignął się i oparł łokciem o poduszkę, sle nie 
miał pod ręką okularów, więc prosił, żeby mu Poncyliusz opowie- 
dział, co wyczytał i co ważnego stało się na świecie. 

—. Co się stało? — powtórzył Poncyliusz, nasrożony. — Ano, 
stąło się to, że rzad ogłosił wybory do Sejmu na 19 stycznia, 


tdalszy ciąg nastąpi) 


kazują największe braki. Dane staty- 
styczne uzyskane z Narodowego Spisu 
Powszechnego pokażą rzeczywistą struk. 
turę naszego rolnictwa, pózwolą dokład 
niej planować produkcję rolną, ca w 
końcowym swym efekcie przyczyni się 
do podniesienia stopy życiowej pracują: 
cego. chłopstwa. Ustalenie dokładnej ilo 
ści nieoświetlonych elektrycznością mie 
szkań, krytych słomą domów, prymi- 
tywnych narzedzi rołniczych bedzie 
podstawę do układania planów produk- 
cyjnych centralnych zarzędów przemy- 
słu elektrycznego, drzewnego, tnaszyno: 
wego itd., będzie podstawą do planowej 
akcji uprzemysłowienra i dalszego pod. 
noszenia dobrobytu wsi 3 
Dlatego też należy w dniu 3 gradnia 


br. sumiennie i starannie, zgudnie ze 
stanem faktycznym, wypełnić foymula- 
rze spisowć, ułatwić pracę komisarzom 
spisowym przez okazanie im wszelkiej 
potrzebnej pomocy. 


ia do Narodowego Spisu Powszechnego 


w województwie łódzkim | 


Jasnym jest, że tego rodzaju akcja nie 
podoba się wrógowi klasowemu, boga- 
czom wiejskim i spekulantom. Oni to 
wszelkinu sposobami utrudniać będą 
przeprowadzenie spisu. Już teraz w nie- 
których gromadach bogacze wiejsty roz- 
puszczają kłamliwe pogłoski o celu spi- 
su, starają się przenikać w szeregi ko- 
inisaczy spisowych i tutaj przez skrytą. 
wrogą robotę paraliżowąć na wsi przy- 
gotowania do przeprowadzenia spisu 
Dlatego obowigzkiem każdego mało i 
średniorolnego chłopa jest wykrywanie 
wroga klasowego, demaskowanie - jego 
oszukańczych 1 kłamliwych posłosek. 

Gminne Komitety PZPR i ZSL oraz 
zarządy gminne Związku Samopomocy 
Chłopskiej winny bacznie śledzić na wsi 
przebieg akcji przygotowawczej do spi- 
su, Aktywiści organizacji partyjnych í 
zawodowych winni uświadomić szeroki 
ugół obywateli o doniosłej roli Narodo- 
wego Spisu Powszechnego w realizacj: 
Planu 6-letniego. ' 


Przed nowym rokiem szkolnym 
w szkołach praktyków - specjalistów 


Niedługo już rozpoczyna się dru 
gi z kolei nowy rok szkolny w 
szkołach praktyków. - speċjali- 
stów. Szkoły te przygotowują 
dla potrzeb rozwijającej się so- 
cjalistycznej gospodarki rolnej 
kadry młodych techników, bry 
gadzistów oraz pomocników rą- 
chunkowości rolnej. 

Z nowym rokiem szkolnym sieć 
szkół praktyków - specjalistów 
powiększy się w porównaniu do 
roku bieżącego dwukrotnie — do 
ilości 200 szkół, Podwoi się rów 
niez liczba uczących się robotni 
ków rolnych i chłopów, która 
wyniesie 10 tys. uczniów. - 

Na podstawie dotychczasowych 
doświadczeń, program nauczania 
w Szkołach praktyków - specjali 
stów na rok przyszły został ulep 
szóny, Między innymi, zgodnie z 
wytycznymi IV i V Plenum KC 
PZPR, szkolenie będzie miało na 
celu ściślejsze powiązanie  ucz- 
niów z ich przyszłymi warsztata 
mi pracy, a więc z  PGR=eami, 
spółdzielniami produkcyjnymi i 
ośrodkami maszynowymi oraz z 
Państwową Administracją Rolną, 

40 procent miejsc w szkołach 
praktyków-specjalistów zarezerwo 
wanych jest wyłącznie dla robot 
ników rolnych z PGR i dla chło- 
pów ze spółdzielni produkcyj - 
nych. Reszta zwerbowana będzie 
spośród bezrolnej, mało i średnio 
rolnej ludności wiejskiej. Do 
szkół przyjmować się będzie męż 
czyzn z odbytą służbą wojskową, 
a kobiety po ukończeniu 18 lat 
życia. Oczywiście olbrzymią wię 
kszość uczniów stanowić będą 
młodzi ludzie. 

Werbunek do szkół praktyków= 
specjalistów przeprowadzają spē- 
cjalne komisje rekrutacyjne, zło- 
żone z przedstawicieli szkolnic- 


wych, ZMP i „SP“, Przy dobo- 
rze kandydatów komisje te czu- 
wać będą, aby do szkół nie prze 
nikała młodzież z rodzin bogaczy 
wiejskich. x TĘ 

Kadrę nauczycielską szkół prak 
tyków - specjalistów stanowią w 
większości nauczyciele „średnich 
szkół rolniczych, przygotowani do 
tej pracy na specjalnych kursach 
szkoleniowych. W szkołach prak 
tyków - specjalistów wykładać bę 
dą również specjaliści poszczegól- 
nych dziedzin rolnictwa oraz ab- 
solwenci liceów rolniczych, któ- 
rzy od 15 listopada przejdą je- 
szcze dodatkowe przeszkolenie w 
instytutach kształcenia” nauczy- 
cieli w Pszczelinie i w Bratosze- 
wicach oraz w ośrodku rolniczym 
w Górze, w woj. wrocławskim, 


dółko łowieckie »Jeleńc 


w Sieradzu 
winno przestrzegać 


obowiązujących regułaminów 
Do Komitetu Snina PZPR 


w Burzeninie gm. ajacewicze 
wpłynęły skargi od gospodarzy za- 
mieszkałych we wsi Burzenin, 
Strzałki, Witów i Prażmów na .sa* 
mowolne postępowanie kółka tło- 
wieckiego „Jeleń' z Sieradza. Człon 
kowie kółka dokonywują polowania 
w dni 'słotne, nie respektując umo- 
wy zawartej między kółkiem ło- 
wieckim „Jeleń“ i gospodarzami wy 
mieńionych gromad. Jest to postępó 
wanie sprzeczne z regulaminem. 
W czasie polowań urządzanych w 
dni słotne przydeptuje się zboże, co 
przynosi poważne straty rolnikom. 

Pożądanym by było, żeby Zwią- 
zek Łowiecki na przyszłość prze- 


"twa rolniczego, partii politycz * | strzegał regulaminu i umów, 


nych, ZSCh, związków  zawodo” K. Pańko. 
OGŁOSZENIA DROBNE 
ZGUBIONO książeczkę; ZGUBIONO  zezwoleniejzGUBIONO legit. służ- 


Ubezpieczalni na nazwi-|na broń myśliwską 


najbową, zaświadczenie i 


sko Taczanówska Wie-|nazwisko Roman Ancero], oep a ? 4 

sława. 18030]wicz. Żychlin, 1 Maja legit. NOT t NARA 
15. ggjzwisko Kuśko Wacław. 

ZGUBIONO wejściówkę ZGUBIONO 1 E ZMP Zqierz, ul. Niedziałkow- 

fabryczną i 2 leqitymacje 100229 Ligi Teniel [skiego 24a. 18026 

tramwajowe.  Łaczkow-|-pgq ' Tankowski Tus 

ska Józefa. 18022 ań "Mońtuszki 78 ZGUBIONO legit. służ- 
sag : "18025 bową wyd. przez PMT, 


ZGUBIONO legit. Ubez- 


pieczalńi na nazwiskoólzGUBIONO 
Pipka Majer. 7 


ZGUBIONO dowód öso- 
bisty, kwity za komor-|ZGUBIONO 
ne i światło. 
ki Alfred. 


18027fUbezpieczalni. 
rzy, Kościuszk; 21. 


Pietrzyc-|Ubeżpieczalni. 
18029lfia. Rzgowska 71, 


Sieroń Jó- 
18028 


tramwajową, 
książeczkę zjżef, Podgórna 13, 
Sr SE RO A 
I8023]ZAGINĄŁ portfel z pa- 

pierami wo jskowyfni, 
książeczkę z|Przygodziński Henryk, 
Bąk Zo-|Skierniewice. Rawska 11, 
18024 18031 


> 
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Co pisała proso łódzka w dniu 17 listopada 1930 1. 


EPIDEMIA 
GRYPY W ŁODZI 

"W ostatnich dniach — podają ga- 
zety — poczęła się srożyć w Łodzi — 
epidemia grypy. Ilość zachorowań 
dochodzi do 800 dziennie. W szko- 
łach połowa uczniów nie uczęszcza 
na lekcje. Grypa występuje często 
w- połączeniu z zapaleniem płuc, 
względnie opłucnej, 

Wszystkie apteki bez przerwy 
przygotowują popularne środki prze 
ciwgrypowe, które cieszą się olbrzy- 
mim popytem. — Tak więc — ru- 
szyło się w branży farmaceutycznej 
— naprzekór kryzysowi — stwier- 
dza © zadowoleniem „Republika“. 

Gazeta dodaje, że na grypę choru- 
je w tej chwili 50 tysięcy łodzian, 


ŚMIERĆ Z ZIMNA 
 „Rep.* donosi z Warszawy, że na 
wiadukcie kolejowym przy ul. Kśro 


czyć się śmiercią w czasie zimo- 
wych chłodów i mrozów. 
NOWY BICZ 
NA GŁODUJĄCYCH 

Gazety podają, że cena kartofli w 
Łodzi w ostatnim tygodniu wzrosła 
o 50 procent (z 5 zł. na 7.70). Ta sil- 
na podwyżka cen ziemniaków doty- 
ką szczególnie boleśnie głodujących 
bezrobotnych łódzkich, których pod- 
stawowym środkiem spożycia były 
właśnie kartofle. („Ren.'). 

DWAJ ZAMOŻNI 

GOSPODARZE — ZŁODZIEJAMI 

„Republika* pisze: Dwaj zamożni 
gospodarze z okolic Zgierza, Lubo- 
wiński i Łęczarski — posiadający 
gospodarstwa 25 morgowe — zostali 
przychwyceni ubiegłej nocy w Zgie- 
rzu — podczas dokonywania pod- 
kopu pod magazyny spółdzielni 
„Zqgoda”. 


Odświetny wygląd Warszawy 


Warszawa słynie z .. warszaw= 
skiego tempa. I pokazała, co potrafi 
ła w tych pełnych wrażeń przed- 
kongresowych dniach. Ulice, płace, 
gmachy piękniały dosłownie z go- 
dziny na godzinę. O, jeszcze przed 
chwilą nie tu nie było — a teraz 
wyrósł, jąk spod ziemi, las zdobnych 
w błękit flag - masztów! A tamtego 
transparentu nie było jeszcze przed 
godziną... Tysiące nalepek różnoję- 
zycznych z napisem „pokój“ wykwi 
tło w oknach od rana! 

Mieszkańcy Warszawy,  przepeł 
nieni radością i dumą, że z ich 
miasta rozlegnie się na cały świat 


Potężny głos II Światowego Kongre 


su Pokoju. przystroili domy, balko 
ny, okna wystawowe, by zniszczo- 
ne przez faszyzm miasto miało wy 
gląd godny wielkiego wydarzenia, 

Imponująco wygląda dekoracja 
dworców warszawskich oraz dekora 
cja wielu centralnych punktów War 
szawy. 

Na potężnej wieży ciśnień war- 
szawskich filtrów łopoce — z daleka 
widoczna — biało = czerwona flaga. 
Otaczają ją pęki maleńkich chorą- 
giewek: błękitnych i biało - czerwo 


na hotelu Bristol powiewają flagi 
wszystkich narodów świata...” 

Pomysłowo zostały udekorowane 
wystawy sklepowe. Pięknie wyglą- 
da PDT przy ul. Brackiej. 

Na każdej niemal wystawie udra 
powano efektowne tkaniny o bar- 
wie błękitnej i biało - czerwonej, 
Wszędzie widnieją portrety Prezy- 
denta i białe gołębie. 

Nie, to nie jest tylko zwykła, od- 
świętna dekoracja miasta. Widać, 


da w przyozdabianie swych do- 
mostw, balkonów, okien całe serce, 
Że nalepiając na szybach emblemat 
gołębia, czy napis „pokój”, pragnie 
w ten sposób zamanifestować, jak 
bardzo, jak serdecznie pokoju tego 
pragnie. Pokoju, który zapewnia jej 
możność twórczej pracy nad budo- 
wą socjalistyczaej ojczyzny, budo- 
wą lepszego jutra. 

W zakładach pracy, 
wlach, gdzie trud ro 


na budo- 
ika zacie- 


że cała Warszawa, cała ludność bar |ra straszliwe ślady wojny, widnieją 


barzyńsko zniszczonej stolicy wkła 


|liczne zobowiązania produkcyjne, 


PORTÉ SPORTZ SPOR 


podjęte przez poszczególne załogi 
dla uczczenia II Światowego Kon- 
gresu Obrońców Pokoju. Budowni- 
czewie socjalistycznej Polski dobrze 
rozumieją, że wydajną pracą najle- 
piej, najgodniej umacniają siły obe 
zu pokoju. 

„Pracujemy dla pokoju“ — taki 
napis zdobi wiele warszawskich fa 
bryk, wiele warszawskich  instytu- 
cji. 

Pracujemy dla pokoju i dla ucz- 
czenia pokoju pragniemy, aby War 
szawa była naprawdę piękna... 


Koło Sportowe przy ZPB im. St. Dubois 


— wysuwa słuszne pretensje do Z.S. „Włókniarz” 


wej zmarł z powodu zimna i głodu 
56-letni Józef Wielga, bezdomny 
bezrobotny. Na marginesie tej wia- 
domości gazeta poleca miejscowym 
„czynnikom zajęcie się bezrobotny- 
mi, którzy nocują w parkach wzglę- 
dnie w bramach domów, położonych 
w pobliżu domów noclegowych“. 
Brak 15 groszy na opłatę'za nocleg, 


ARESZTOWANIA KOMUNISTÓW 
W PABIANICACH , 

Ubiegłej nocy w Pabianicach prze 
prowadzono szereg rewizji u miej- 
scowych komunistów. W jednym z 
mieszkań przy ulicy Tuszyńskiej 
aresztowano osiemnaście osób, nale- 
żących do komunistycznego komite- 
tu wyborczego. 


nych. Naprzeciw Łazienkowskiego 
Parku, gdzie listopadowe słońce 
złoci pożółkłe liście, wznosi się pię 
kny gmach Rady Państwa. Spływa 
ją z niego do ziemi na przemian 
flaqi błękitne, na których biały qo- 
łąb rozpościera skrzydła do lotu, i 
biało-czerwone, Wielki portret Pre 


Sierpniowe obrady Rady Naczel- 
nej ZMP uczyniły przełom w 
pracy kołą ZMP przy ZPB im. St. 
Dubois. Młodzież tych zakładów zro 
zumiała jakie znaczenie przypisuje 
nasze państwo kulturze fizycznej i 
postanowiła przystąpić do pracy na 
tym zaniedbanym na terenie zakła 


liczyło już 36 czonków. 
Aby usprawnić pracę koła, dać 


mu pomyślny dalszy rozwój, zwró- 
cono się o pomoc do Zrzeszenia 
Sportowego „Włókniarz“, 

Jaki to odniosło skutek — posłu- 


sportowe przy ZPB im. St. Dubois | 


"naraża tych ludzi na spanie na o- 


ulotek i 


Skonfiskowano wiele 


odezw. (,„Rep.*). 


"TEATRY 


PAŃSTWOWY TEATR NOWY 
. (ul. Daszyńskiego 34, tel. 181-34) 
Godz. 19.15 „Brygada  szlifierza 


twartym powietrzu, co może skoń- 


przy ul. Więckowskiego Nr 15-17 — 
teatr nieczynny. 
Na otwarcie teatru: „Rodzina U- 


zydenta Bieruta. Czerwone tranśpa 
renty z napisem „pokój“ dopełniają 
dekoracji. 

Gmach Ministerstwa Przemysłu 
przede wszystkim rzuca się w oczy 
dzięki dwum olbrzymim portretom: 
Prezydenta Bieruta i Generalissimu 
sa Stalina. Wzdłuż balkonów napi- 
sy: Mir, Pokój, Peace... Wiele osób 
przystaje przed Centralną Rada 
Związków Zawodowych. Bo też wy 


dów odcińku. 


Po krótkiej naradzie ZMP-owcy 
Zakładów im. St. Dubois wystąpili 
na zebraniu z wnioskiem założenia 
koła sportowego. Z ramienia zarzą 
du zakładowego ZMP sprawa zorga 
nizowania koła zajął się instruktor 
sportowy — Marian /Miszczak w 
krótkim stosunkowo czasie koło 


ror ree» Ferrer 


SE OEA a A 


chajmy, co mówi o tym instruktor 
sportowy koła Marian Miszczak, 

— Sam osobiście — mówił — by 
łem w siedzibie zrzeszenia przy ul. 


Cz Zebranie wyznaczono na 238 
października. O terminie zebrania 
powiadomiliśmy telefonicznie kol. 


mu fachową opiekę oraz zapewnić! Wrońskiego na trzy dni wcześniej, 


to jest 20 października oraz w dniu 
zebrania o godzinie 9 rano. Kolega 
Wroński przyrzekł wówczas, że na 
zebranie przyjdzie na pewno. Tym 
czasem skończyło się na obiecan- 
kach. Gdyśmy telefonicznie, już po 
godzinie 15 (zebranie wyznaczono 
ną godz. 15 przyp. red.) nawiązali 


Sienkiewicza 102 i rozmawiałem w |po raz trzeci łączność z kol. Wroń- 


tej sprawie z kolega Wrońskim. Ko 
lega Wroński przyrzekł, 
dzie na zebranie, na którym mieliś 
my wybrać zarząd i przewodniczą- 
cego koła. 


rzewerwwy u. - 


że przyj-|że dla .. 


Karhana*, 


PAŃSTWOWY 
TEATR IM. STEFANA JARACZA 


Godz. 19.15 „Wieczór Trzech Kró- 
li“ — Szekspira. 
Wszystkie bilety wyprzedane. 


PAŃSTWOWY 
TEATR POWSZECHNY 
"(ul, Obrońców Stalingradu 21 
tel. 150-36) 

Godz. 19.15 „Obcy cień“, K. Simono- 
wa. 

Wszystkie bilety wyprzedane. 
Kasa czynna od godz. 10 do 18 i od 16 


PAŃSTWOWY TEATR ŻYDOWSKI 


lianowych* I. Popowa, w insceniza- 
cji Idy Kamińskiej. 
TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ 
„LUTNIA* 
(ul. Piotrkowska 243) 
Godz. 19.15 „Swobodny wiatr“, 
Bilety ulgowe już są do nabycia. 


gląda pięknie. Fronton gmachu zdo 
bią portrety Prezydenta Bieruta i 
Generalissimusa Stalina — między 
pimi qołąh pokoju. W koło peki flaq 
czerwonych, niebieskich i biało- 
czerwonych. „Stalin z nami. pokój 
zwycięży“, „Pokój zwycięży wojnę” 
— głoszą transparenty. 

Przed Prezydium Rady Ministrów 
wyrosła wielka brama powitalna, a 


TEATR „ARLEKIN* 
(ul. Piotrkowska Nr 152, tel. 258-99) 
Godz. 17 widowisko pt. „Sambo 
i lew”. 
Kasa czynna codziennie od godz. 10 


TEATR „PINOKIO* 

(ul. Kopernika 16) 
Godz. 17 — „Pan Tom buduje dom“ 
Kasa czynna od 10 do 13 i od 15 do 17 


Plan pracy 
kół sportowych 
na okres zimowy 1950/51 


Sportowcy robotniczej Łodzi 


Słą gorące pozdrowienia II Swiatowemu 
Kongresowi Obrońców Pokoju w Warszawie 
f w Łodzi w imieniu sportowców Łodzi i woje- 
Prezydium WKK wództwa przesyła II Światowemu Kongresowi O- 
brońców Pokoju gorące pozdrowienia oraz życzenia pomyślnych obrad dla 
wzmocnienia Światowego obozu pokoju, na czele którego stoi Wielki Zwią- 
zek Radziecki. i i 
Sportowcy Łodzi i województwa łódzkiego — potępiają szykany rządu 
angielskiego w stosunku do zagranicznych delegacji oraz prześladowania 
bojowników o pokój przez rządy państw imperialistycznych, domagają się 
położenia kresu bestialskiemu bombardowaniu osiedli ludzkich i ludności 
cywilnej Korei, domagają się zakazu produkcji broni atomowej i zniszcze- 


TEATR „OSA“ 
(ul. Traugutte 1, tel. 272-70) 
„Dziś teatr nieczynny. 


(ul. Jaracza 2, tel. 217-49) 
Aż do otwarcia nowego gmachu 


KINA 


ADRIA dla młodzieży (Stalina 1) zwierzęta myślą“, godz. 17.30, 20 
„Konstanty Zasłonow”, dod. „Mie (Dla młodzieży powyżej lat 12) 
szkańcy naszych lasów“, ROBOTNIK (Kilińskiego 178) 
godz, 15.30, 17.30, 19.30 „Orzeł Kaukazu“ I seria, dod; 


BAJKA (Franciszkańska 1) „Wiosna w przyrodzie”, godz. 18, 
„Aleksander Newski“, dod. „Nar 20 WA 
ciarstwo", godz. 17.30, 20 (Dla młodzieży powyżej lat 12) 
(Dla młodzieży powyżej lat 12). HONA agora, i dod 
k 3 „Orze zazu“ seria, dod, 
PA Upadek Bolitas E coha, dod.) Zielone wybrzeże“, godz. 18, 20 
„W Północnej Korei“, godz, 16.30, . ( la młodzieży” powyżej lat 12) 
18.30, 20.30 STOW Ea 3) 
(Dla dzieci powyżej lat 7) „Świat się śmieje*, dod. „Uważny 


NE 9 „|  pomoenik*, godz. 18, 20 
GDYNIA, (Dauzykskiego 2) Pro| (Dla młodzieży powyej lt 19) 
"granicznych Nr 44-50%, PKF Nr ŚWIT (Bałucki Rynek 2) „Arinka* 
47-50, „Do redakcji nadszedł list“,| 194. „W kraju socjalizmu“ Nr 7-50 
„Braterskie spotkanie", godz. 18, 20. KAE 
godz. 15, 16, 17, 18, 19, 20, 21 S A yy N lat 12) 
ionó Ki ios ienkiewicza 
aaa 7 2) pore „Konstanty Zasłonow*, dod. „Mie 


MUZA (Pabianicka 178) „S-S Orzeł 6 ron keno 
zaginął“, dod. „Nauka i technika TECZ A (Piotrkowska 108) 
Nr 6-47, godz. 18, 20 Kino nie sf 
(Dla młodzieży powyżej lat 12) WISŁA ya W 1) „W pia- 
POLONIA (Piotrkowska 67) > skach środkowej Azji“, dod. „Za- 
„W piaskach środkowej Azji", bytki architektury Uzbekistanu", 
dod. „Zabytki architektury Uzbe-| godz. 16.30, 18.30, 20.30 
kistanu“, godz. 17, 19, 21 


> 8 l (Dla dzieci powyżej lat 7) 
(Dla dzieci powyżej lat 7) WŁÓKNIARZ "Próchnika 16) 
PRZEDWIOŚNIE (Żeromskiego 76) „W piaskach środkowej Azji“, 
„Dzieje kompozytora”, dod. „Czy| dod. „Skarby górnej Szorii*, 
godz. 16.30, 18.30, 20.30 
(Dla dzieci powyżej lat 7) 
WOLNOść (Napiórkowskiego 16) 
„Bitwa stalingradzka* II seria, 
dod. „Sport radziecki”, Nr 5. 
godz. 16, 18, 20 
„ (Dla młodzieży od łat 12) 
ZACHĘTA (Zgierska 26) 


(ul. Jaracza 27) 


GŁOB 


Organ Łódzkiego Komitetu i Woje- 
wódzkiego Komitetu Polskiej Zje- 
dnoczonej Partii Robotniczej 


zee Aiei (aS „Dziewczęta z bale gł dod. „Wy 
Telefony słannicy pokoju”, godz. 18, 20 


Redaktor naczelny 2106-14 (Dla młodzieży powyżej iat 12) 
Zastępca red. naczelnego 218-23 

Sekretarz odpowiedzisiny 219-05 
Dział partyjny 


Rada Kultury Fizycznej War- 
szawskiej Rady Związków Zawodo 
wych ogłosiła: plan: pracy dla- kół 
sportowych na - okres zimowy 
1950751. 

„ Listopad:. Eliniinacje w o tenisie 
stołowym induwidualne i drużyno- 
we, 

Grudzień: Eliminacje w piłce siat 
kowej i szachach, 

Styczeń: Eliminacje w piłce ko- 
szykowej, nauka pływania, finały 
w tenisie stołowym, nauka jazdy 
na łyżwach: 

Luty: Nauka jazdy na łyżwach, 
nauka pływania, finały w piłce siat 
kowej, I Krok łyżwiarski. 

Marzec: Finały w piłce koszyko- 
wej, finały w szachach, I Krok pły 
wącki. 

Eliminacje we wszystkich gałę- 
ziach przeprowadzają Zarządy Okrę 
gowe Zrzeszeń Sportowych. 

Do finałów dopuszczone zostaną 
mistrzowskie koła każdego zrzesze- 
nia (męskie i żeńskie), W indywi- 
dualnych rozgrywkach tenisa stoło- 
wego — po dwóch zawodników z każ 
dego Zrzeszenia. 

I Krok Pływacki i Łyżwiarski or 
ganizuje Rada Kultury Fizycznej 
przy ORZZ. 


nia wszelkich masowych środków zagłady. 


~ KKDOIAKOCOOAXKKA QB m i 


Rozgrywki 0 


„Sportowcy „łódzcy zjednoczą wszystkie swe siły, w walce 0 pokój! 


AKKAAMIG ERa AIAKACAY 


Puchar Polski 


. >+ 


rozpoczną się ma szczeblu centralnym 26 b.m. 


Pierwsza runda piłkarskich rozgry- 
wek o Puchar Polski na szczeblu cen- 
tralnym odbędzie się 26 bm. 

W rozgrywkach biorą udział 52 ze- 
społy: 12 drużyn I Ligi, 20 drużyn II 
Ligi oraz 20 zwycięzców wojewódzkich. 

W I rundzie odbędzie się 20 spotkoń, 
Pozostałe 12 drużyn przechodzi do na- 
stępnej rundy bez gry. Ą 

26 bm. spotkają się (gospodarze na 
pierwszym miejscu): Ogniwo (Tarnów) 
— Budowlani (Chorzów), Stal (Susao- 
wiec) — Związkowiec (Kraków), Spój- 
nia (Tomaszów Lub.) — Kolejarz (Prze- 
myśl), Kolejarz Łapy (pow. biał.) — 
Kolejarz (Olsztyn), Kolejarz (Ostrów) 
—Flota (Gdynia), Spółna (Okocim) — 
Górnik (Bytom), OWKS (Bydgoszcz) — 
Kolejarz (Warszawa), Włókniarz (Czę- 
stochowa) — Włókniarz (Chodaków), 
Koło Sportowe Zarządu Portu Szczecin 
— Budowlani (Gdańsk), Kolejarz (To- 
ruń) — Kolejarz (Poznań), Stal (Rze- 


Tanie książki 


W każdym Urzędzie Pocztowym, a 
nawet u każdego listonosza można na 
być w cenie po 2 zł. 40 gr. następu- 
jące książki: 

„Pan Tadeusz” — Mickiewicza, 

„Nowele Wybrane” — Sienkiewicza, 

„Opowiadania” — Czechowa, 

„Żelazny Potok" — Serafinowicza, 

„Wiosna nad Odrą” część I i II — 
Kozakiewicza, 

„Amerykanin — Fasta, 

„Kordian i Cham” — Kruczkowskiego, 

„Komornicy” — Orkana, 


Wykwalifikowanych księgowych, kierownika ma- 


„Inkluzowe Wiano" — Mortena, 

„Dalekie i Bliskie" — Kowalskiego, 

„Opowieść o prawdziwym człowieku” 
— Polewoja, ; 

„Szosa Wołokołamska' — Beka, 

„Ziemia w Jarzmie” — Wasilewskiej 

oraz w cenie po 45 gr. następujące 

broszury: 

Co każdy powinien wiedzieć o Gmin- 
nej Spółdzielni Produkcyjnej; 

Tucz trzody chlewnej; 

Chów trzody chlewnej; 

Obornik i nawozy sztuczne; 

Jak należy żywić krowy, 


Księgowego, 


szów) — Zespół ZMP (Przemyśl), Stal 
(Lipiny) — Górnik (Radlin), LZS Grzy- 
bowice (Zabrze) — Ogmwo (Częstocho- 
wa), Stal (Starachowice) — Związkowiec 
(Przemyśl), Związkowiec (Poznań) -— 
Kolejarz (Bydgoszcz), Włókniarz (Wi- 
dzew) — Stal (Radom), OWKS (Lublin) 
— Związkowiec (Radom), Kolejarz (Świ 
dnica) — Stal (Katowice), Stal Poręba 
(Będzin) — Koło Sportowe Rzeźni Miej 
skiej (Katowice), mistrz Warszawy — 
"mistrz Siedlec. 

Do II rundy przechodzą bez gry: 
Unia (Chorzów), Gwardia (Kraków), 
Ogniwo (Bytom), Gwardia (Szczecin), 
ŁKS Włókniarz, I Gimn. Państw. (Ra- 
domsko), Stal (Wrocław), CWKS, Związ- 
kowiec (Chełmek), Ogniwo (Kraków). 
mistrz Poznania, mistrz Łodzi. 
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| skim, oświadczył nam bez ogródek, 
20 zebranych członków 
koła nie warto odbywać zebrania i 
trzeba je przełożyć na inny termin... 

— Zebranie przełożyliśmy zatem 
na dzień następny. Ale i tym razem 
nie zjawił się ani kol. Wroński, ani 
jego zastępca. I ðo dzisiejszego dnia 
nikt ze Zrzeszenia „Włókniarz“ nie 
zainteresował się naszym kołem — 
kończy ze zrozumiałym żałem nasz 
rozmówca — a to w dużym stopniu 
wpływa hamujaco na pracę koła i 
zniechęca do pracy jego członków. 

Żal młodych sportowców do Zrze 
szenia „Włókniarz“ wydaje n> 1 się 
całkowicie uzasadniony.  Przyzna 
to zrzeszenie, które. jak wiemy, dba. 
przecież o umasowienie kultury fi- 
zycznej w zakładach pracy. Sądzi- 
my, że swe karygodne zaniedbanie 
w stosunku do koła sportowego 
przy ZPB im. St, Dubojs zrzeszenie 
to postara się jak najszybciej zlikwi 
dować. 


Sport w ZSRR 
Sezon zimowy - 


rozpoczęty! 

MOSKWA. W północnych -okręe 
gach ZSRR odbyły się pierwsże îm- 
prezy łyżwiarskie i narciarskie, Po- 
nad 100 drużyn różnych Zrzeszeń 
Sportowych wzięło udział w zawo- 
dach o „Nagrodę Otwarcia Sezonu” w 
Leningradzie, f 

W Nowosybirsku wcześniej niż w 
roku poprzednim nastąpiło oficjalne 
otwarcie sezonu łyżwiarskiego, który 
zainaugurował błyskawiczny turniej 
hokeja-bandy. 

Drużyny hokejowe rozpoczęły rów 
nież przygotowania do rozpoczęcia 
rozgrywek o mistrzostwo ZSRR w hóe 
keju. 


-.. 
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Co usiyszymy przez radio 


Program na 17 listopada 1950 r. 

11.50 Głos mają kobiety”. 11.57 
Sygnał i hejnał. 12.04 Dziennik. 
13.25 Program dnia. 13,80 Aud, szxol 
na dla kłas I i II. 13:50 Koncert so- 
listów. 14.30 Aud. szkolną dla klas 
V—VII 14.50 Muzyka w Wyk. zesp. 
Wasiaka. 15.20 Audycja oświatowa. 
15.30 Andycja dla świetlie dziecię- 
cych. 15.50 Koncert solistów. 16,20 
(Ł) „Na boiskach i bieżniach kraju”. 
16.25 (Ł) Radzieckie melodie film. 
16.45 (Ł) Aktualn. 16,55 (Œ) Komuni- 
katy. 17.00 Dziennik. 18.00 (Ł) Konc. 
życzeń. 18,20 (Ł) „Łodzianie mówia 
o pokoju”. 18,30 (Ł) Arie i duety z 
oper rosyjskich i radzieckich. 18,55 


(Ł) Program lokalny na jutro. 
19.00 „Wszechnica Radiowa“. 19,20 


Polskie pieśni masowe. 19.40 Lekcja 


gońca, 


rachmistrza, magazyniera, 


216-16 . 
i = = 
Dział ów robcie 
Eorespondentów robie Pracownicy poszukiwani 
redakiorów gazetek Ścien- Murarzy, robotników gospodarczych oraz kobiety 
|< MAMO za przy pracach murarskich, malarskich i magazyno- 


Dział ekonomiczny 218-11 
nzia? rolny 254-2) 
wewn. 8 
Redakcja nocni 1 
i Bolportat 
'ŁóGŹ, Piotrkowska %, tel. 222-22 
Administracja 280-49 


Dział ogłoszeń: Łódź, Piotrkow- 
ska 1l0da, tel. 111-50 1 
Wydawca RSW „Prasa“ 

Adr. Red. Łódź, Piotrkowska 66, 

ni-cte piętro, 

Druk. Zakł Grat, RSW „Prass“ 

Łódź, ul. Żwirki 17, tel. 206-42, 

Prenumeratę przyjmuje 

PPE „Ruchb”* na konto P.K.O 

Wr. VI-a. 


114-78 


D1-22768 


wych zatrudni ‘natychmiast Przedsisbiorstwo Re- 
montowo-Budowlane Przem. Bawełnianego w Ło- 
dzi, ul. Piotrkowska 171, prawa oficyna. Wyna- 
grodzenie według umowy zbiorowej w. budownic- 
twie. Zgłoszenia przyjmuje Wydział Personalny. 

994 


Księgowych wysokokwalifikowanych oraz plani- 
stów, cieśli, robotników gospodarczych zatrudni 
natychmiast Spółdzielcza Organizacja Zbytu Dro- 
bnej Wytwórczości, Oddział Wojewódzki w Łodzi, 
ul. Tragutta 4. Zgłoszenia przyjmuje Wydział 
Personalny. 1037 


Wykwalifikowanych księgowych oraz inżynie- 
rów-mechaników do działu inwestycyjnego, zna- 
jomość języków obcych pożądana, zatrudni w, 
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Koźlu-Porcie k. Kędzierzyna Centrala Zaopatrze- 
|nia Przemysłu Papierniczego. Zgłoszenia pisemne 
przyjmuje Dział Personalny w Łodzi, ul, Więckow 
skiego 33, Warunki do omówienia, 


1003 


gazynów, magazyniera, robotników gospodarczych, 
bieqłe maszynistki, elektryków i tokarza zatrudnią 
Polskie Zakłady Pasów, Art Technicznych i Ry- 
marskich w Łodzi, ul. Piotrkowska 278. Zgłosze- 
nia osobiste przyjmuje Oddział Personalny. 1017 


Szklarzy, zbrojarzy, cieśli, inżynierów i techników 
budowlanych, robotników qospodarczych zatrudni 
Przedsiębiorstwo Budow. Przemysłowego Nr. 2 
w Łodzi, Al. Kościuszki 101. Zgłoszenia przyjmuje 
Dział Persónalny. 1018 


Wykwalifikowane maszynistki, techników  włó- 
kienników i techników mechaników, starszych i 
głównych księgowych oraz ekonomistów zatrudni 
Centralny Zarząd Przemysłu Włókien Łykowych 
w Łodzi, ul Piotrkowska 68 na miejscu i w pod- 
ległych zakładach. Podania wraz z życiorysem 
przyjmuje Dział Personalny, 1020 


Kontrolera zbożowego, technika-elektryka, biegłe 
maszynistki, księgowych-bilansistów, techników 
młynarskich poszukują Polskie Zakłady Zbożowe 
w Łodzi, ul. Narutowicza f. Zgłoszenia z poda- 
niem i życiorysem do Działu Kadr, 999 


sprzątaczkę. pracowników fizycznych do maga- 
zynu, pracowników fizycznych gospodarczych za- 
trudnią Południowo-Łódzkie Zakłady Przemysłu 
Jedwabniczego w Łodzi. Zgłoszenia z podaniem 


i życiorysem przyjmuje Wydział Personalny 
Łódź, ul. Senatorska 64. 1039 
Techników, budowlanych i hydraulików, kier, 


Oddziału Gospodarczego i Oddz. Planowania Fi- 
nansowegóo, samodzielnych planistów, samodziel- 
nych księgowych. biegłe maszynistki zatrudnią 
Miejskie Zakłady Wodociągów i Kanalizacji w 
Łodzi. Podania z życiorysami przyjmuje Wydz. 
Personalny MZW i K, Łódź, ul. 22 Lipcą 5, I piętro, 

1038 


2 techników do normowania, techników z dzie- 
dziny mechaniki precyzyjnej, techników z dzie- 
dziny elektro-akustyki z wieloletnią praktyką 
oraz technika z dziedziny energetyki ew. oświe- 
tlenia, wykwalifikowanych księgowych zatrudni 
Wytwórnia Filmów Fabularnych w Łodzi, ul. Sien- 
kiewicza 33. Zgłoszenia przyjmuje Dział Kadr. 

1031 


języka rosyjskiego. 19,55 Pieśni ra- 
Gzieckie. 20.00 Dziennik wieczorny. 
20.30 (Ł) Koncert dla przodowników 
świata pracy pt. „Łódź — Wrocław“ 
wyk.: chór i ork. Łódzk. Rozgł. PR. 
pod dyr. H. Debicha, W. Krajewska 
— sopran, Iza Strzałkowska —'mez- 
zosopran, E. Banaszczyk — bary- 
ton, słowo wiążące M. Jeżewskiego. 
21,15 „Korzystamy z, doświadczeń 
Związku Radzieckiego w dziedzinie 
tpowszechnienia oświaty i kultury”. 
21,30 Muzyka i aktualności. 22,00 
„Szpilki“ audycja satyryczna, 
22,15 Koncert, transm. z, Budapesz- 
tu. 23.00 Ostatnie wiadomości, 28.10 
Muzyka poważna. 


Radzieckie audycje 
radiowe dla Polski 


w okresie zimowym 


W okresie zimowym 1950-51 roż- 
głośnie radzieckie nadawać będą 
audycje radiowe dla Polski w nastę- 
pujących godzinach i na następują- 
cych fałach (wszystkie audycje poda- 
jemy wg» czasu warszawskiego): 

Od 11.15 do 11.29 na falach: 25,06 
m., 30,8 m., 31,12 m. 

Od godz. 14.15 do 14.59 — tylko w 
niedzielę — na falach: 25,6 m. 25,41 
m., 30,74 m. 

Od godz. 16.30 do 16.59 na falach: 
25,6 m., 41,21 m., 30,74 m., 256,6 m. 

Od godz. 19.30 do godz. 19.59 na fa- 
Tach: 41,52 m, 1068 m., 256,6 m. 

Od gódz. 21.00 do godz. 21.29 na fa 
lach: 49,67 m., 1068 m., 256,6 m. 

Od godz, 22.00 do godz, 22,29 na- 
dawane będą we wtorki, jak również 
w czwariki i soboty koncerty na fa- 
lach:,1068 m., 48,78 m. i 49,92 m. 


